s 


PRENUMERATA: -o — 
Í Miesięcznie -1 Mk. 50 ien. Kwartalnie $. Mk. 50 p 
Za odnoszenie do domu dopłaca się SU fen. miesięcznie. 
Prenumerata przez. pocet miesenie > e 30 fen, -o 
„kwartalnie 5 Mk. 40 1 O SDAE 


„Gana | numeru pólsdiczago w | Łodzi 
i w Warszawie 4 e 


IA W Warszawie: 


5 Telegram własny „Godz Pol”. 
- =o Berlin, 5 maja. 
> "Poniżezi nota została "wręczona wezoraj 


". wieczorem ambasadorowi Stanów. Zjednoczo- 


bezwzględnego niszczenia okrętów. wszelkich 


| nym Niemiec polecono: prowadzić wojnę łodzi 
ju > „ogólnych zasadniczych 


waniu, przeszukiwania 4 niszczeniu okrętów 
: kandlowyth, zj 
„wojny handlowej przeciw. okrętom przewozo- 
wym na angielskim terenie wojennym, co da 


„nych w odpowiedzi na noie amerykańską zd. 


20 u. b., dotycząca prowadzenia wojny przez 


3 niemieckie łodzie podwodne. 


"> „Niżej podpisany, w imieniu cesarskiego 
niemieckiego rządu, ma zaszczyt Jego Eksce- 
lencyi ambasadorowi Stanów Zjednoczonych 


Ameryki, Panu Jamesowi W. „Gerardówi, na. 
pismo z d..20 ubiegłego miesiąca w Sprawie 

' prowadzenia przez Niemcy wojny łodzi pod- 

wodnych. odpowiedzieć, „00 następuje: ; 


| o „Rząd niemiecki 'odnośnym. organom |. ma- | 
a rynarki przekazał do zbadania materyal, zako. | 


go nocie z d. 10 ubiegłego miesiąca. słorpedo- 
wany -przez niemiecką łódź podwodną, może 


być istotnie identycznym z. „Sussexem'. Rząd - 
niemiecki pragnie zachować dla siebie bliższe , 
wyjaśnienie w. tej sprawie, dopóki nie zostaną : | 
ustalone niektóre rozstrzygające fakta, niezbę- 


dne do osądzenia: stanu rzeczy. Gdyby miało 


„okazać się; że  przypuszezenie komendanta, 
mniemającego, iż miał przed sobą okręt wo- : 
jenny, okazało się mylnem, wówczas rząd nie- 
miecki poniesie wynikające stąd konsekwen- 


cye, > 
- Rząd Stanów Zjednoczonych nawiązał k 
sprawy „Sussexa” szereg faktów, które znaj- 
dują ostatni wyraz w twierdzeniu, że wypadek 
ten jest tylko przykładem zamierzonej metody 


rodzajów, narodowości i przeznaczenia przeż 
dowódzców 


te twierdzenia. Narazie uważa on za słosow= 


ne, w obecnem stadyum tej sprawy, zrezygno- 
wać ze szczegółowego ich odpierania, tembar- 
dziej, że rząd amerykański zaniechał umoły- 
wowania twierdzeń przy pomocy konkretnych 
~ danych: Rząd niemiecki poprzestaje na. skons. 


statowaniu, że wyłącznie ze względu na inte- 


resy państw neutralnych w stosowaniu łodzi. 
i podwodnych. zaprowadził on daleko idące 0- 
'graniczenia; jakkolwiek ograniczenia te z ko» . 
. nieczności wyjdą na korzyść nieprzyjaciół Nie-. 
- miee, którym tę. względem nie powodują się. 
Anglia i jej sprzymierzeńcy wobec państw 
- neutralnych. - 


Ww. rzoczywisłości: morskim silom wojen- 


iedzýn arodowego ò zalrzymy= 


dyäym wyjatkiem dotyczącym 


których Stanom Zjednoczonym nigdy, a nawet 


w wyjaśnienia. z-& Jutego roku bieżącego, nie . 
dano zapewnienia. Rzad niemiecki nie może. 


pozwolić, by ktokolwiek mógł wątpić w to, że 


odnośne rozkazy zostały wydane lojalnie i lo- | 
jalnie będą wykonywana. Omyłkom, jakie za- 
szły istotnie, nie jest w stanie. „zapobiedz Ża- 


- den rodzaj prowadzenia wojny, i saone zrożu- 


|. -miale w wojnie morskiej z nieprzyjacielem, 
40 który posługuje się wszelkiemi dopuszczalny: 
mi i niedopuszczalnymi wybiegami. Lecz, po- 
-minaw szy nawet omyłki, wojna morska zupeł- | 
-pie tak samo, jak wojna lądowa, przedstawia 
ieuniknione. niebeżpieczeństwo dla osób-neu- | 
a nych i tovarom, które p się na teren 3 


jaśnień, rząd niemiecki nie może żtzec się 
| stosowania lodzi podwodnych, jako broni, w 


CZĄ on możliwości, że "aktet wymieniony W je | 


niemieckich łodzi podwodnych. * 
Rząd niemiecki musi zdecydowanie odeprzeć 


l śl wik. “Nawet w tych wypadkach, w których 
działania wojenne rozegrały się wyłącznie pod 
postacią krążowników, niejednokroinie odnio- 


sły szwank neutralne osoby i i towary. Rząd nie- 


„miecki niejednokrotnie zwracał uwagę na nie- 
bezpieczeństwo, grożące ze sirony min, ktő- 


rych ofiarą padły liczne okręty. 
- Rząd niemiecki wielokrotnie czynił Rządo- 


wi Stanów Zjednoczonych propozycye, które 


„zmierzały do sprowadzenia do minimum nieu- 


niknionych niebezpieczeństw wojny morskiej 


w stosuriku: do: podróżnych i towarów amery- 


kańskich. Niestety, Rząd Stanów  Zjednoczo- 


'nych nie zechciał uwzględnić tych propozycyj. 
"W przeciwnym razie przyczyniłyby się one-do_ 


uniknięcia większości nieszczęść, które tym- | 


Czasem ep „obywateli. "amerykańskich. 
dzisiaj. również, proponuje pos: 
n względzie. a 


Stosownie do swych wiełóstrónnych WY» 


„Wojnie handlowej. Jeżeli decyduje sigon dzi- 
-siaj na dalsze ustępstwa w stosowaniu meto- 
dy. wojny. łodzi podwodnych w. interesie 
państw neutralnych, to miarodajnymi są dlań 
w tym razie względy, które przekłada on nad 
„ zmaczenie obecnych spraw. spornych. 

Rząd niemiecki przywiązuje do „wielkich 
n ań ludzkości  niemniejszą wagę, niż 
Rząd ów Zjednoczonych. Zdaje sobie on 
równięk w zupełności sprawę z długotrwałej 


wspólnej praty obu rządów nad ukształtowa- 


niem, w myśl tych przykazań, prawa nato- 
dów, którego celem zawsze było ograniczenie 
wojny lądowej i morskiej do zbrojnej potęgi 
"państw wojujących i najskutećzniejszego za- 
bezpieczenia stron niewojujących pz okro- 
 pnościami wojny. 

| -Względy te, same przez się, pomimo ich 
| doniosłości, nie mogą jednak w obecnym. sta- 
|nie rzeczy być rozstrzygającymi dla Rządu 
niemieckiego. 

|. Wobee odwołania się Rządu Stanów Zje- 
_dnoczonych do uświęconych zasad ludzkości i 
'prawa narodów, Rząd niemiecki musi pono- 
wnie z całym naciskiem ustalić, że to nie rząd”). 
niemiecki, lecz angielski rozszerzył. na życie 
i własność stron. niewojujących straszną tę 
wojnę, prowadzoną z pominięciem wszelkich 
„norm prawnych, ustalonych przez narody. W 
ostatecznej potrzebie, jaką wytworzyła walka. 
narodu niemieckiego o swe własne istnienie 
À bezprawnem prowadzeniem wojny przez 
Anglię, dowództwo niemieckie uciec się mu- 
siało do silnego, lecz zarazem skutecznego 
środka, jakim jest wojna łodzi podwodnych.. 
W obecnym stanie rzeczy Rząd niemiecki mo- 
że jedynie, ponownie wyrazić swój żal, że u- 

czucia humanitarne Rządu amerykańskiego, 


hym oficerom lodzi podwodnych, nie obejmu- 
ja tak samo- gorąco milionów kobiet i dzieci, 
które w myśl ujawnionych zamiarów rządu 
| angielskiego mają być skazane ną głód, a mę- 
ki głodowe mają zmusić zwychjskie armie 
państw centralnych do hańbiącej kapitulacyi. 
|. "Rząd niemiecki, a wraz z nim naród nie- 
miecki tembardziej nie pojmuje tego nierów- 
nego odczuwania, że niejednokrotnie oświad: 


-czyl się wyraźnie za ścisłem zachowaniem w | 
„głosowaniu łodzi podwodnych jako broni, we- 


"dlug norm prawa międzynarodowego uzna- 
nych przed wojną, o ile Anglia również będzie 
-gotowa wziąć te normy za podstawę W DTOWA* 


dzenej przez się wojnie. Próby Stanów Zjedno- | 


czonych, usiłujących skłonić do tego rząd an- 


pe a się o stanowczą odmowę * 


 Redakcya i Administracya: 
Łódź: ul Piotrkowska 86. 


Rękopisów niezastrzeżonych REECE nie zwraca. 


? Na prawo od M 


które tak gorąco zwracają się ku nieszczęs- | 


OGŁOSZENIA w Królestwie Foiskiem: 
mwyczajne: 30 ien. za wiersz petitowy jednoszpaltowy (na stronie 
Sześć szpalf). 
Drobne: 3 fen. za wyraz, najmniej 80 fen. 
Nadesłane (no tekście): 1 Mk. za wiersz petitowy czteroszpaltowy. 
Nekralegi: #9 fen. za wiersz półitowy czteroszpaltowy. 
© dziale BIPOWEYAE { ME za wiersz petitowy czteroszpaltowy. 


M Chmielna 1. 


T umikat niemiecki. 
BERLIN. (Urzędowo). Wielka Kwatera Główna donosi 5-g0 maja: 

p Wschodni i Bałkański teren walk: 

| 

| 


Nie wydarzyło się nie o znaczeniu szezególniejszem. 


Zachodni teren walke | 
| Także i wezoraj trwała ożywiona działalność bojowa na froncie angielskim, mię: 
dzy Armentieres i Arras. 

Pod Givenchy en Gohelle rozwinęły się walki na granaty ręczne 8 
posiadanie jednej z wyrw, do której chwilowo nieprzyjaciel zdołał wtargnąć. 

Na południu od Somme włargnęły nocą do sianowiska nieprzyjacielskiego 
niemieckie oddziały wywiadoweze, odparły kontrnatarcie i wzięły de niewoli 1 ofice- 
ra i 45 szeregowców. 

Na lewe od Mozy wtargnęły oddziały nasze do wysuniętych francuskich urza- 

-zeń obronnych na zachodzie od Avecourt. Pad wpływem ognia naszego nieprzy- 
jaciel opuścił je. Zostały one zniszczone i planowo ponownie opuszczone. | 

Na południewym - wschodzie od Haucourt ao Homme rewy francuskie i 

j. „wzięto jeńeów. > 
yo „Pawtómy. atik nieprzyjacielski | Ba. snchodni wyskok wzgórze „M art wy. c zło: i 
"wie k“, złamał się w całości. = 

GZY, zwłaszeza "nocą, doszło do silnej działalności artyleryi. 

„Dwupłatowiec angielski zaopatrzony w znaki francuskie wpadł w nasze ręce na 
wybrzeżu, w pobliżu graniey h o l en d ers kiej. Lotniey ratowali się uciecz- 
- ką na teren neutralny. 

Eskadra niemiecka rzuciła z powodzeniem bomby na urządzenia kolejowe » w 
Noblette i w dolinie A. uve (Szampania), jak również na port lotniezy Suippes. 

Walka w powietrzu w ciągu kwietnia, zwłasżcza w drugiej połowie miesiaca, 
przybrała na terenie zachodnim potężne rozmiary i wzrastającą zaciekłość. W miej- 

sce pojedyńczych potyczek, coraz częściej i częściej staczane walki grupami i eska- 
drami, które po większej części rozgrywały się po tamtej stronie naszych linij. W 
- przebiegu tych walk w miesiącu kwietniu na froncie zachodnim zestrzelone przez lo- 
tników naszych 26 lataweów/. nieprzyjacielskich, z których, 9 wpadło w nasze posiada- 
_ nie, po tej stronie linii. Prócz tego uległo ogniowi naszych bateryi obronnych 10 la- 
taweów. Nasze straty natomiast wynoszą ogółem 22 latawce; z tych zginęło w walkach 
w powietrzu 14 lataweów, 4 nie powróciły, a 4 strącone zostały przez strzały z ziemi. 


Naczelne Dowództwo Wojskowe. 


SRD OCZ 


kat austryack 
WIEDEŃ. Urzędoówo donoszą 5-g0 maja: 


JĄ 


Rosyjski teren walk: 


 Onegdaj letnicy nasi obrzucili bombami węzłowy punkt kolejowy z doibune-. 
we, na południu od Rewna. Zaobserwowano trafność celu w budynku stacyjnym, 
w warszłatach, w taborze ruchomym i na szynach. Liezne budynki stanęły w plo- 

| mieniach. : | E 
- Wczoraj znowu wszędzie wzimożena działalność armatnia, a wielokrolnie i star- 
eia na przedpolach. | | 


Wioski teren walkz, 

« Po silnem. przygotowaniu przez artyleryg, wojska nasze przepędziły nieprzyjacie- 
la z wielu stanowisk na Rombon, wzięły do nieweli przeszło 100 Alpinów, w tem 
_8 oficerów i zdobyły 2 karabiny maszynowe. 

"W okręgu Marmolata rezproszono w nocy słaby oddział niopezjjadielski 
| na wschodnim stoku Sasso Undici. Pozatem tylko umiarkowana działalność 
artyleryi | | 


SR Bałkański teren walk: 
—— Nie nowego. | m B 
8 | Zastępca szefa sztabu generalnego 


von Hoefer 
Felimarszalek - porucznik. 


Sprawozda nie admir alicyi | austryackiej. 


Urzędowe diz 5-go maja: 


Dnia 4 maja przed południem nasze latawee morskie odbij Ve along 
a po południu poraża 


W Valonie wielokrotnie > trafione e: nie e urzadzenia 


słacyg lotniczą, w Brindisi 


niszczących. bicz Bomi alelsde: KA 
obrony, natychmiast został przepędzony. 


W drodze powrotnej na D morzu ostrzeli 


szynowych krążownik „Mareo Polo“ 


silnego ognia obronnego wszystkie Here nasze tak z Valo ny. 


disi wróciły pomyślnie. 


„zadu angielskiego. Anglia ustawicznie gwal- 
cila prawo międzynarodo a w popełnianiu 


WE: 


gwałtów na państwach neutralnych przekro- 
czyja wszelkie granice. Jej ostatnie zarządze- 
nia, ać z kontrabandę węgla niemiec- 
kiego z warunkiem, że okrętom neutralnym 
będzie wydawany ET wegiel angielski, 


mie jest niczem innem, jak tylko usiłowaniem 
"rzy pomocy I niesty -chanych represy] ZIMUSZE- 
f utralnych do oddania ich okre- 
AG na bezpośrednie usługi an- 
AE ekonomicznej. 

ród niemiecki wie, że w mocy Stanów 
czonych leży ograniczenie wojny w 
ludzkości i prawa międzynarodowego do 
ojennych państw wojużących. Rząd ame- 
SA być pewnym powodzenia, 
Jay nowczo zdecydował się wprowadzić 
w życie swe A RA prawo do wolno- 
żel mórz wobec Anglii. Tak zaś naród niemiec- 
sima wr A. że rząd Stanów Zjednoczo- 
kak żada od Niemiec w ich walce o istnienie 


> na 
JEŻ 


ogranirzenia ich nejskuteczniejszej broni i u- 
załężnia utrzymanie stosunków z Niemcami 
od spełnienia tego Żądania, gdy tymczasem 
. wobec sprzeci wiających się R metod ich 
nieprzyjaciół zadowalnia się p atestem. Nie- 
mieckiemu narodowi jest również wiadomem, 
w jak szerokim zakresie | cad nasi 
sa zaopatrywani przez Stany Zjednoczone we 


w szelkiego rodzaju środki W ajenne. 

Jest rzeczą zrozumiałą, że w tych warun- 
i O. się do prawa międzynaro- 
go i poczucialu jdzkości nie ZA w na- 
i g niemieckim zupelnego oddźwięku, któ- 
©y tutaj zawsze bylby niezawodnym wobec ta- 
kiego apelu, wszelako w innych okoliczno- 
MARCU. 

jeżeli, pomimo to, rzad niemiecki decydu- 
ie się na tak ostateczne ustępstwa, to decydu- 
em ri dlań: po pierwsze więcej, niż stu- 
„rzy. jaźń dwu wielkich narodów, następ- 
ak myśl o nieszezęściach, jakiemi ta- 
| cy done ludzkości zagrażałoby TOZ- 
szerzenie i przewieczenie tej okropnej i krwa- 
wej wojty. 

Porzucie 


KJ 
edzie 


jąc 


est 
TZV 


zaądowi niemiee- 
kiemu dwukrotnie w ciagu ostatnich miesiecy 
otwarcie i wobec całego świata obwieścić swą 
gotowość do zawarcia pokoju, zapejyniającego 
Słemeom ich interesy żywotne. Wyraziły one 
samem, że nie za ich prz aa na narody 


siły pozwoliło 


p 
TZ 
OSI 

RJ 


diropy nadał jeszeze pozbawione będą poko- 
ju. Ziem większem prześwi a em rząd 


niemiecki powiedzieć może, że wobec ludzka- 
ści i wobec historyi nie będzie odpowiedzial- 
nvm za to, że po dwudzestojednomiesięcznem 
trwaniu wojny, w spornej sprawie wojny łodzi 
podwodnych dopuścił do zwrotu, poważnie za- 
śrażającego pokojowi pomiędzy narodem nie- 
ZIE i amerykańskim. 

Podobnej konsekwencyi rzad niemiecki 
A o ile to odeń jest zależne, zapobiedz. 
Chee on jednocześnie uczynić krok ostatni, a- 

żaby, DOBE trwać będzie wojna, umożliwić 
o aniczenie działań wojennyca do walczących 
si wojskowych, a cel ten zawiera w sobie wol- 
nośż mórz i jest on wspólny również dzisiaj 
„eszcze rządowi niemieckiemu, jal i i rząa., 
żiednoczonych, 

śe tymi względami. rząd nie- 
miecki komunikuje rządowi Stanów Zjedno- 
czonych, że morskim siłom wojennym Niemiec 


pr 
[N 


udzielone instrukcyi, by, przestrzegając po- 
wszgthnych zasad prawa międzynarodowego 


+ 


zatrzymywaniu, przeszukiwaniu i niszczeniu 
ckrętów handłowych, nawet w obrębie morskie- 
go terenu wojennego nie zalapialy okrętów ku- 
nieckich bez ostrzeżenia i niesienia ratunku 
życiu ludzkiemu, gdyby one nawet uciekały 
lub stawiły opór. 

W walce o istnienie, którą Niemcy są zmu- 
szono prowadzić, nie mogą jednak państwa 
eniralne "wymagać od nich, by ze względu na 
i a resy poddały ograniczeniom stosowa» 

cznej broni, przeciwnikom ich 
SA onem będzie dowolne stosowanie środ- 
, sprzeciwiających się prawu miedzynaro- 
> »wemu, Podobne żądanie nie dałoby się Do- 

sdzić z istotą neutralności. Rząd niemiecki 
l przekonany, że Rząd Stanów Zjednoczo- 
nycb dalekim jest od podobnych wymagań, 
etz po ponownem wyjaśnieniu rządu amery- 
k anista g0 przypuszcza, że jest on zdecydowa- 
v wobec wszystkich państw wojujących przy 
wrócić pogwałconą wolność mórz. 


tł 


a 
ERI gi dr 
ZWO 


a ÂY 


Stosownie do tego rząd niemiecki żywi 
nadzieję, że jego nowa instrukeya dla mor- 


aaa sil wojennych również w oczach Rządu 


Stanó Pedace: rch usunie wszelkie prze- 
skody d do urzeczywistni enia współpracy, prze- 
dic w nocie z dnia 23 lipca 1915 r., odno- 
śmie a wrócenia jeszcze podczas wojny wob 


» 


1 p Sm pa AEK ETA ER TEATAS WA O w 


RA m FK EO PA YAB YO WP w RAKOWO E ADETTE A AAAA  Ą 


a prey ty 
ności mórz. oraz nie wątpi, że Rząd Stanów Ra 


„dla wszystkich”, 


frale 


portowe. 
si kolejowe, budynki sia- 
anej grupy przyrzadów 
klóry się wzniósł da 


wang skuteczuie z karabinów ma- 
zgromadzona na pokladzie załogę. Pomima 


POR z Brin 


Dowództwo floty. 


Zjednoczonych temniemniej z 
omda cd mda W jama 


o de. na > 
wane były powszechnie, i pr A 
szezegolnie w notach Bzą a amerykańskiego 
do rządu Ww jelki ziej Brytanii z d. 25 grudnia 
1914 r. i z d. 5 lstonada 1515 r. Gdyby akcra 
Rządu Stanów “Zieda toczonych nie miala dopro- 
wadzić do pożądanego wyniku i zbudzić posza- 
nowania dla praw ludzkości u wszystkich wo- 
jujących narodów. wówczas Rząd niemiecki 
stanie wobec no wej Sy AR. 3 
wać musi zupelna aka 

Niżej podpisany ił korzysta z 


zyi, ażeby Panu Ambasadorówi o 
żyć zapewnienia swego najwyższ 
nia. podp. V. 

elencyi, Ambasadorowi 
Zjednoczón a. Ameryki. Panu Jameso 
Gerardowi. 


ARR aże- 


ago G W. 


jedynie 
e: stanowisko w 
jest czytelnikom na- 


b 
w Pr, 


nastepujacy y 
tej sprawie wiadome 
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wili obecnej nie ja dzenia nówić eos- 
więcej o tym dokumencie. Jak od- 
się do tej sprawy, wypowiedzielśmy 
niejednokrotnie. Pądzielamy zdanie 
RE który oznajmił, iż nie poniesie odpo- 
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lei 
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JRE ziednoczónymi, i zadowolnić si ię mu- 
simy wyrażeniem nadziei, że rząd doborowy- 
mi środkami cel swój osiągnie. 
„Lokałanzeiger" pisze: „Mamy nadzieję, 
że nota niemiecka jeżeli nie prezydenia Sta- 
nów Zjednoczonych, to przynajmnie naród a- 
merykański i jego parlamentarnych przedsta- 


wicieli zadowalni. O ile nas nadzieja nie 
myli, odpowiedź nasza uznaua zostanie w 
Londynie, Paryżu i Peters: burgu iako zwycię- 


zt 


stwo dyplomatyczne 


Tägliche E pisze: „Nie po- 


72 Ej E 
trafię wychwalać ni przeklinać, lecz operować 
będę faktami. « Rzęd ae, po dlugiej, 


s 


świadomej rozwadze, której wspóldziałali 
WSZYSCY odnowie ludzie ze sfer dyplo- 
matycznych i wojskowych, oraz przedsiawi- 
ciele różnych poglądów, powział decyzye, 
obowiazkiem narodu niemieckiego jest jedi 


myślne poparcie tego poglądu. Krytyk: 
rezstrzasanie Rap sądu byłaby w 
tej chwili bezskuteczna, a dlatego też niepo- 


: = > 


żądaną. Pragniemy zw ycięstwi ą i możemy je 
osiągnąć jedynie wówczas, gdy nikt nie bę- 
dzie oddawał się swym własnym przekona- 
niom, lecz gdy każdy podporządkuje się de- 
cyzyi zupełnie i ufnie. Rząd niemiecki wy» 
powiedział się, a słowa lego są miarodajne 


„Vossische Zeitung pisze: „Note rządu 
niemieckiego przenika wyraźne pragnienie i 
usilowanie uniknięcia zerwania + ze Stanami 
Ziednoczonymi. Jeżeli chodzi tu o pragnie- 
nie i chęci Niemców, to zapoczątkowane po- 
rozumienie będz je trważem. £ 


istotnie, zależy A od pana Wilsona, a bar- 
dziej jeszcze od narodu amerykańskiego, któ- 
ry obecnie winien stwie srdzić swe tak często 
wysławiane poczucie sprawiedliwości i huma- 
nitarnaści. 


3 maja. 
Poseen wystąpieniu wojs sk nie- 
mieckich na południu od jeziora Narocz, 
po którem spodziewa 6 się należało wiek- 
szej akcyi ze strony państw centralnych, na 
całym terenie *schodnim. ZNOWU Zapane- 
wał względny spokój, przerywany tylko 
gdzieniegdzie walkami artyleryi, które ze 
szczególną gwałtownościa prowadzone by- 
y na prawem skrzydle odcinka Rygi pod 


zialności za wojnę p między Niemcami a. 
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W Rosyi kręże pogioski, iż na froncie 

"BIE ództwo nad jedna 

nii genera a Jeżeli po- 
ałoski te a wówczas świad. 
czyłoby to, iż Rosya nie posiada już gene- 
rałów, którzy by byli "godni pokierować 
cwi ; 3 ie powodu przy wraca 


zx” 


eae gene- 
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ine z Japonia, drugi 
Obecnie do dwół 
I È R: ternenkampl, który od- 
niósł na poe zatku wojny porażkę wę 
wschodnich Prusach, a wskutek opóźnie- 
nia się ze swą armia, przyczynił się da 
przegrania bitwy pod Łodzią. Ciekawa 
rzecz, jak się będzie sprawiać na froncie 
wschodnim ta „hiłaja trojea™ jak ja słusz 
nie nazwano w pełersburskich sferach po- 
!' działalność 
Nei Bal- 
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urgen i Tze 
pod Sum ud, uforty tikow any ań ne a. 
brzeżny arilepool, baterve 1 nadbrzeżne 
3 rzeki Tees, oraz angielskie 


jścia do 

ri powie- 

Ppr do swych portów 

e za Wy] EE Ps który 
przez silny wiair południowy zap wwedzony 
został ku pólnacy RE "ZeSRYTM: ran! siem dn. 


3 maja na w: 


$ 

1 norweskim 
no zbliżający się Aek 
EMI ŁE 


w wał- 


Zepelina“, który 
będąc uszkodzonym usi łował dotrzeć do 
wyporzeża i wreszcie próbował opuścić się 


w pobliżu Sandes. Podczać gdy przednia 


cześć balonu i łódki opuściły się już na 
wadę, uder zył świeży ed strony ladu po- 
wiew wiatru, który popedzil statek na za- 
chód. Zaalarmowane o owee norwe- 


ES 


skie udały się a pelne morze i Eb aa 


rałogę zeppelina, oraz shrowadziły ne 
brzeg lego Szcz zat 

Drugi atak lotniczy na Anglię wykona- 
ny został w dniu 2 mala. FPskadra lataw- 
ców morskich zaatakowała an- 
gielską balervo nadbrzeżną wich, 
na południu od ujścia Tamizy, oraz sta- 
tę lotnicza na zachodzie od Deal. ` 

- U wybrzeża Flandryi toczyła się walka 
pomiędzy niemiecką łodzią podwodną, a la- 


tawcem angielskim. Walka zakończyła się 
zestrzeleniem iaławca 
- Na terenie A prawie na wszy 
stkich irontach'w dniu wczorajszym toczyły 
sie dość ożywione walki. Między Armen- 
tieres a Arras akcya bojewa, która od dłuż- 
szego czasu polegała przeważnie na wysa- 
dzaniu min, ożywiła się znacznie. Na pół 
„nocnym - zachodzie cd Lens, oraz pod Sou- 
chez i Neuville toczyły się silne: walki za 
pomocą min. 
związku z dokonanymi wybuchami wyko- 
nali Anglicy aiak, który rozbit się. a opór | 
wojsk niemieckich. ` 
W okolicach Mozy kale wciągu dnią, jak 
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ban Wst a tk 


Jednocześnie pod Lens w | 
! | rznelliśmy nieprzyjaci 


nocy: trwał. prawie bez przerwy: obu sę 


M zyskania tn a KA ty 


nieco naprzód 


i artyleryj, wztnag gając się od. 
= czasu do niebywałej siły. Wolska | 
kie odparły alak Francuzów wyko. 

a pasma wzgórz ciągnacu się na za, 
R ud wzgórza „Martwy Człowiek” 
Na niektórych punktach powiodło się F ran- 
CU zom usadowić na stanowiskach niemiec 


tronny ogie 


kich straży przednich. Pozałem nie wydae: 


rzylo się nie znamiennego. 


Także i na terenie wschodnim panc- : 
wała dość ożywiona działalność lotnicza. 
Kilku lotników francuskich odwiedziło O- 
stende i rzuciło bomby, trafiając w ogróa 
zamzu król ewskiego. Jeden lalawiet frank 
cuski zestrzelony został w walce w powie 
trzu około Middelkerke. Prócz n a 
ce francuskie 

Lievem, oraz jeden w okoli iey a. Yo 
Xa te renie włoskim toczyły się pii 


veżnie walki artyleryi w okolicy oszańeo: - 
wań mostów sh Tołmeinu, w dolinie Flicz, 
na wielu od dei: wan frontu. karyntyjskiego, 


oraz na froncie twrolskim. 


W noty na < maja wloski tatek po- 
wiełran d kopal niefori DZE ej EYUA £ 


Przeleciał on ponad niami a uatryśckiemi 
ku Lubłanio. W drodze powrotnej austryae- 
kie działa obronne skierawały nań gwalio- 
wny ogień Biz iż 


zes! ey g ga W 
eyi 


wały obóz 1 wio Re 
niu E ceznych bomb, onek bez najmniej 
szych uszkodzeń. 


Tarh 


gó 


dra sce acl. "pombami `. 
kolejowy, oraz fabrykę siarki i Ba 

Ravenie i pomimo gwałtownego ostrzeli- 
wania jej przez dwie baterve włoskich 
dział obronnych wrócił pomyślnie. | 


Jednocześnie stoczono bez żadnego rte- 


zuliału walkę na morzu Adryatyckiem 
Flotyla wywiadowcza torpedow CÓW ai 
stryaekich natknęła się u ujścia rzeki Po 
ne kontrtorpedowce włoskie. Po daniu 

kilku Raan - Va ae 


de nie nowego. 
Na teren ie ture ackhim w dalszym ciągu e 
ię w Pe miejscowości 


Konstaniyaopoł. 5 aja, 


Główna kwatera donosi -go maja: 
Z żadnego z frontów nie doniesiono 
o jakiejzolwiek skcyi ważniejszej. 

Dnia 2 maja jeden 


se 
Bi 


szych dokonal lotu wywiadowczego w kie 
runku Tenedosu i Lemtesu. rzucił na Len- 


nes człery bomby, które eksplodowały. 


Wielki s 


now isk poi , 
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naszym. 
Dnia 2 maja, po osirzeliwaniu stano- 


ay 
* 


wisi naszych, siły nieprzyjacielskie 
rzyły w okolicy wsi Antony (17 kim. na 
północnym-zachodzie od miasteczka Pusia. 
wy), zostały jednak odparte. Powtórny a- 
tak Niemców w tem samem miejscu ré 
wnież pozostał bez skutku. | 
Pod Baranowiczami i nad kanalet 
Bęińskiego ożywiona walka artyleryi. - 
Na południu od Qiyki posunęliśmy Si 


ude- 


Pod Sa apo wowem (8 klm. ja półne 
od Krzemieńca) nieprzyjaciel wysadził ' 
powietrze minę. Otwór obsadziliśmy. . 

Na północy od Jarmolińców (28 kim 
na południu od Proskurowa) wylądow 
„Albatros“ nieprzyjacielski z powodu 
szkodzenia motoru; lotników, dwóch. Nier 
ców, wzięliśmy do niewoli. o 
o Front kaukaski: W górnej doliis Ou 
rochu wojska nasze zdobyły za pomocą al 
ku nocnego ważną cześć stanowiska uie- 
przyjacielskiego, w której usadowiły sic 

W pochodzie na Biąbeke ponowni 
na zachód 


Nad jeziorem Ur. odpaniiteay a 
oddziału nieprzyjaciel ago | 


i ROJA 2 


hydroplanów ne 


(dziernika r. 1865. (st. st). 


Paryż, 5 Gaja. 


W. Belgii artylerya nasza zburzyła u- 


zachodzie od Mozy na wszystkich 


wezoraj na „Martwym Człowiek 
ooraLBnY | i 


p 


się do. niewoli dwóch ludzi; jedynie. z całej. A 
_ załęgi rowu ochronnego pozostali Przy žy- 


ciu. 


"Na płaszczyźnie Wocyte artylerya ı na- : 


sza skierowała na wiele pa cd 
i koncentryczny. = | Boże 
-Pod Eparges ya iz 
trzę minę i obsadziliśmy powstałą wyrwę. 
-O Na wschodzie od St. Mihiel odparto sil- 
Ony ; nioprzyjacielaki oddział wywiadowczy 


usiłujący „biiżyć się do „BASZOKO poste- ; 


| runku. 

NAJ pozośtaijch frontach noe mingta 
j spokojnie. | 
| PAK, 5 maja. 
- Urzędowo dohoi 4 maja wieczorem: 
W „Argonach artylerya nasza ostrzeli-- 
i wałą urządzenia nieprzyjacielskie. A: 

W lesie Chappy i pod Fille Morte: wal- 


| ki na miny o so dla Nas prze- i 


biegu. 

-Na zatkodzie od Mozy ipaa 'bardzó 
silne ostrzeliwanie w okolicy wzgórza. 304. 
Pod „Martwym. Człowiekiem powstrzyma- 
ny żostał naszym ogniem zatorowym mały 
| atak niemiecki, wykonany na rowy. nieda- 

wno przez nas zdobyte. 


"Na wschodzie od Mozy i i na. płaszczyźnie 
Woevre Z przerwami trwa dzidłaliość arty- 


leryi naszej. 0. 
Z pozostałych i 


niesienia. > : ai 0 
mni i hi "a 
"Le Havre, 4 maja. 
Główna kwatera donosi 3 maja. 


-leryi trwała w okolicy Dixmuiden całą noc, 
a nad ranem przybrała na gwałtowności. 
Po południu gwałtowność zmniejszyła się. 
Z pozostałej części frontu nie znamien- 
nego niema do doniesienia. | 


|| Wrzędowo donoszą 4-g0 maja po. pól: | 


rządzenia nieprzyjacielskie na wielkiej wy- | 
dmie i wysadziła w powietrze skłąd naboi. | 


| eyi rzucono z 


| niewiadomego pew odu 


sę do naszych linii. 


20; pat | | 


Kay w y powie- 


ię poufny. 


a -ontów oprócz. ; ożywio- , o 0. 
nej działalności atgleryi u niema nie do do- | 


= + Telegram własny „Godz. Pol“ 


: Rzym, 5: maja. 

| Główna” kwatera donosi 4 maja: 
"Dwa nasze sterowce ostatniej NOCY. 
obrzuciły bombami oszańcowania, bate-- 


> rye i obóż w rozmaitych miejscowościach 


> ‘| oraz plac wzlotów na wsch : 
n ach. silny ogień artyleryi. W lesie f Fachoda O oy 


gurt walki na granaty ręczne. Zyska- 
1“ teren- 
zaborpioczynémy w nocy. SĘ 
| maż ogień były : znaczne. W jednym p i 
- cie-jeszcze podczas ognia nasze 


z dobrym skutkiem mate- 
ryał wybuchowy wagi 
W drodze powrotnej jeden z latawców: Z 


gewn Fi 


SPR aż teren | nie. 
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Telegram własny „Godz. Fol“, 
i Berlin, 5 maja. 
Na dzisiejsze posiedzenie głównego - 


wydziału parłamentu zjawili się: kanclerz 


Rzeszy, dr. Y. Bethmann- Holiweg,. sekre- 
tarz stanu dr. Delbrück, y. Jagow, dr. 
Helferich, Kritke, dr Lisko i von. Ca- 
pella, zastępca ministra wojny von Man- 
del, podsekretarz Stanu -Wahnsehofie, 
przedstawiciek e. mocarstw „sprzymierzo- 
nych i około stu posłów. Zaraz na po- 
czątku posiedzenia zabrał głos kanclerz 


Rzeszy, by zakomunikować treść odpo- 


wiedzi niemieckiej, złożonej rządowi a- 


-merykańskiemu iq przedstawić obecny sto- 
sunek Niemiec do Ameryki. 
wywiązała się żywa wymiana zdań, w. 


Następnie 


której brali udział przedstawiciele wszyst- 


„kich. stronnictw, Wywody kanclerza, jak 


również narady. O miały charakter 
-Sala obrad była zamknie- 
ta w pi zyja w aa wypadkach 
n 


Ta an Mi A I U. 


` Telegram własny „Godz. Pol.*. 
-oo Petersburg, 4 maja. 
Balarsbuiska Agencya Telegraficzna do- * 


nosi z Carskiego Siola, iż serbski prezes mi. 
nistrów, Pasicz, został przyjęty przez cesarza: 
na P poślichaniu. 


a kuyar. 
© telegram. damy » „Godz. Pol. 
e = Sztokholm, 4 maja. 
- Byendska Tageblad* donosi, iż: wczo- 


| mi wyjechał kuryer cesarza rosyjskiego. 
tksiażę Koftowski(?) w specyalnej misyi 


do sprzymierzeńców. Ze Sztokholmu do 


BE Bergen poseł jechał specyalnym pocią- 
sA giem, z W zapłacił 5000 koron. 
Obustronna zmienna działalność arty- >» 


hug ote. 


"Budapeszt, 5 maja. 


| z Aten donoszę: Poseł angielski, Sir 
| | Elliot, sda. się do prozęch. A 


około 2. tonn- 


ao D Ne e 
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SCK OT: 


sSkuludisa i przestrzegał go “przed a 


słaniem przez rząd grecki wojsk na Kor- 


a gdyż wywołało by to niechybne star- 


trecya a koalieya. 
Jelegram własny „Godz. Pol. 
Sofia, 5 maja. 


informacji, ótrzymanych 
rząd bułgarski, w najbliższym 


a W edłuę 
przez 


porozumieniem wkroczą w fazę decydu- 
jącą. Donoszą następnie, iż w najbliż- | 
| szych dniach oczekiwać należy zerwania | 
i między Grecyą a czwó.porozumieniem. 
Ca się zaś tyczy Rumunii, to minął już | 
po yślnie ten czas, w któ! ym można 
się | „było obawiać zerwania stosunków 
mię zy .Bułgaryą a Rumunią. Polityka 
-Ru junii przybrała Te nowy kierunek, 


Tita sig groźna nil... = 


Telegram własny , „Godz. Pol“. . 2 
Amsterdam, 5 maja. 


Ww londyńskich kołach siak] 
iż oczekiwać należy ostrych 
środków, skierowanych przeciwko Grecji. 
Twierdzą tu uporczywie, iż angielski 
głównodowodzący eskadrą na morzu 
Sródziemnam wspólnie z generałem Sar- 
rail zastosują środki przymusowe, które 
polegać będą przedewszystkiem na obsa- 
zeniu portów PR 


s 


Mizia wok MOWA g Anyi. 


Telegram Sny „Crodz, Pol“ x 
© Londyn, 4 maja. 
izba niższa przyjęła w drugiem czytaniu 
prawo o obowiązkowej służbie wojskowej 328 
głosami przeciw 26. z 
Telegram własny „Godz. Pol“ 
Lendyn, 5 maja. 
Podczas obrad, jakie miały miejsce po 
drugiem czytaniu bilu o obowiązkowej. służ- 
bie wojskowej w Izbie niższej, przeciwko 
projektowi występował pewien poseł liberal- 


, ny, który proponował odrzucenie wniosku ze 
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PERETE 


| 


względów ogólnych, a zwlaszcza ekonomiez- 


"nych. Lloyd George oświadczył, iż gabinet 


| jednomyślnie, doszedł do przekonania, że łą- 


` danie rady wojennej, by oddano do jej dy- 


czasie stosunki pomiędzy Grecją a czwór- 


z 


| krytowaniu zaczęły powstawać 
| z utworzeniem się koalicyi. 


"śpozycyi wszystkich zdolnych do noszenia bro» 


ni mężczyzn, jest usprawiedliwione. Przewa- 
| ga siły liczebnej odpowiednio. przygotowanej 
„jest niezbędną do zwycięstwa. Wieść o tem, 
"iż poważna większość Izby popiera ten pro- 
jekt będzie najprzykrzejszą dla niemieckiego 
sztabu. generalnego. 

Simon wysiępował oso zasadzie 
| powszechnej służby” wojskowej. 

"Sir Alfred Mond mówi, iż naród może o- 
cenić działalność rządu tylko według jej rezul- 
tatów, że zaś rezultaty te są złe, rząd nie mo- 
że się spodziewać zaufania. Że względu na 
Irlandyę, Kut-el.Amara i Gallipoli nie można 


| plodował. 


mieć zaułania do rządu. Ważnem jest to, by 


rząd odzyskał zaufanie, a jeśli to jest niemo- 
żliwe, to nowe Po są mniejszem złem, 


jem. kraju. Syłuacya ła zaczyna 


niż istnienie rządu i parlameniy, kióre nie 
posiadają . żadnej łączności z ogólnym nastro- 
się wytw a 
rzać i może ona być kardzo niebezpi ieczuą, 
„Prigle (beral) mówił, iż trudności 


jednocześnie: 


(aren przeciw kolie. 


Telegram własny „Godz. Pol”. 

s >" Rotterdam, 5 maja. 
Roterdamski „Courant“ donosi z Lon 
dynu: Carson wygłosił na bankiecie unio- 
nistycznego komitetu wojennego przez 
mówienie bardzo wrogie w stosunku do 
koalicyi a zwłaszóza “do 'Asquitha: Po~ 
wiedział on, iż: prezes ministrów jest. 
wielkim tylko jako przywódca partyjny 
i mówca. Oratorstwe jednak znudziło się 
| Już powszechnie i jest to nieszczęściem. 
dla kraju, że prezes ministrów r Jest tak 

| wielkim oratorem, 


nastrój W LELO 


„ Telegram Głasny „Godz. Pol.” 
|... Chrystyania, 4 maja. 

Ww wychodzącej w Chicago „Daily News 
stwierdza naczelny redaktor „Christiania Mor 
genbladet* w dłuższym artykule wstępnym, iż 
dawniej sympatye Szwecyi przechylały się ne 
stronę Anglii i Franeyi. Pod wpływem je- 
dnak blokady angielskiej w nastroju publiez- 
ności dokonał się stanowczy przewrót i Pee 
nie rozgoryczenie przeciwko Anglii jest po- 
wszechnem, W artykule czytamy również ta 
kie zdanie: „ze względu na Anglię nie może 
my jeż ka n 2 


Stowarzyszenia polskie w Poznańskich. 
Telegram własny „Godz. Pol“. 
Gniezno, 5 maja. 
Minister spraw zewnetrznych orzekł, 

iż polskie stowarzyszenia polityczne nie 

mógą być ani rozwiązywane, ani zaw- 


szane i pozostawia im się swobodę dzia- 
łania po: zameldowaniu się w. polieyi 


katastrofa n a wietrzna, 


_ Telegram właśny „Godz. Pol“, > 
Stayanger, 4 maja. 

- Dowódeć regimentu, ae: Johann. 
sem, kazał dziś o godz. 5 po poł. jedno: 
mu ze swych oddziałów strzelać do ste- 
rowca „L. 20%, który też niebawem eks- 
Sterowieć z powodu ia 
wiatru wykonywał gwałtowne ruchy, a 
będąc jeszcze mocno wypełniony gaza 
mi, mógł był łatwo sam eksplodować 
i wyrządzić poważne szkody. Eksplozya 
była silna i słychać ją było daleko do- 
koła Kilka łodzi, znajdujących się w. 
a zapaliłó się; z wielu AE wy* 


padi ły 3 


(Dalszy ciąg). 


* Podwładni Murawjewa nie ograniczali 
się zresztą na chwytaniu „buntowników“ i od- 
dawaniu ich władzom 'specyalnym, wysyłają- 


cym na Sybir, lub szubienicę: nieraz „Wymies 
Nie | - 
|-%, oskarżycielami. 


rzali sprawiedliwość na własną rękę. 


l Xylko knutowanie, ale nawet rozstrzeliwanie i 
wieszanie bez sądu było rzeczą powszednią, l 
(> 0 kradzieżach i rabunkach wspominać nie 
"warto. Taki np. kapitan Dmitrjew, „stanowy“. 


- z TyKocìna, podczas rewizyi z zasady rabował 
- wszystkie pieniądze, 
powstanie“. 


-Murawjew opowiadał - „Z dobrotliwym U- 


_ śmiechem” w r. 1864 Czerkasskiemu: pta- 
- twiej mi przychodzi wsadzać szlacheicőw da 
 więżień, niż Bergowi w Królestwie. Bardzo 


często nie potrzebuję do tego żadnej winy,. 


żadnego” nawet. podejrzenia; myślę sobie tyl- 
-ko: niechaj posiedzi w więzieniu, im dłużej, 
em lepiej, może się coś przeciwko niemu 
- zmajdzie. I cóż. pan powiesz! . 


AREA >» 
| > yo a Ę 


Jak wyglądały „sądy  mswjęwowskie, 


'aczy najlepiej. świadectwo urzędowe: rosyj- 
skie: odezwa okólna audytoryatu polowego gü- 
'bernii. Północno - Zachodnich z dnia 14 paž- 


dsłwierdza następujące fakty: 
A 4, Komisye śledcze i sądy polowe: zbyć 


jako „przeznaczone na 


„Byłem tak. 
szczęśliwy, że zawsze się coś znalazło. A wte-. | 
„dy: dawajcie mi „Bal Pociągatem zaraz do od- 


Dokument ten 


często. odstępowały od przepisów prawnych | 
i zostawiały w śledztwie luki, uniemożliwia- 
jące s samo spodnie Z RR 2 ale | 


| ponieważ genóżał Muzasjów tylko w nąd- 


zwyczaj rzadkich razach zgadzał się na uzu- 


| pełnianie akt, audytoryał bardzo często mu- 
| siał wyrokować bez dowodów dostatecznych. 


2. - Przesłuchiwanie oskarżonych odbywa- 
ło się powierzchownieg wbrew art. 161 i 168 


-IT kodeksu wojskowego; pytano się ich często 


o rzeczy nie należące do sprawy, a nie pytano 
o niezbędne. 4 
3. „Odmawiano oskarżonym kontrontacyi 


(14, "Wrazie wyparcia się” przez oskarżo- - 
nego zapisanych w aktach zeznań  pierwot- 
nych, bądź jako. wymuszonych, bądź jako nie 


"5. W aktach niema często . sladu, gdzie 
kończy się denuncyacya, a gdzie zaczyna. się 
zeznanie świadka. ; 

6. Nie pytano się świadk 
to, o czem zeznają, czy też umie tylko 
słowa cudze; nie pytano się nawet, skąd wie- 
dzą:o ‘ezynach; zarzucanych oskarżonemu. 
Mere Sprzeczności 'w zeznaniach nie USU- 


wano” przez 'konirontacyę, wbrew wyrażnemu 


przepisowi art. 254 kodeksu wojskowego.. 

= Dopiero po wytknięciu tych wszystkich 
wykroczeń przeciwko prawu, audytoryat po 
lowy uzyskał od następcy. Murawjewa,  gen.- 


gubernatora Kaufmana, zalecenie „wszystkim 


gubernatorom, komisyom, sądom i naczelni- 
kom wojennym, aby na przyszłość prowadze- 
nie śledztwa powierzano tylko sędziom  Śled- 


czym, lub osobom. obeznanym.. z procedurą 


karną. a. 
l Zalecenie tò przyszło po dwóch latach 
rządów Murawjewa, gdy. już kilkanaście ty= 


-sięcy ludzi zostało - skazanych nawet bez. ja- 
kichkolwiek pozorów formalności sądowych... 


Ogólną liczbę ofiar Murawjewa trudno o- 


"znaczyć i prawdopodobnie nigdy jej dokładnie 


nie e bedziemy Wiedzien.” oe notatki z T0- 


| 


| 
| 


byłych, nie wznawiano śledztwa dodatkowego. 


w, czy widzieli 


| 


| ki, a ile zostało martwych po drodze? 


| 
j 
| 
| 
| 


nii środkowych Rosyi, wreszcie 4.096 osiedlo- 


syjskiego aleja dłu wojny, Pa. W r. 
1882, za Murawjewa skazano tylko 9.361 osób, 


drugie zaś tyle oskarżonych uniewinniono. 


Skazani dzielić się mieli na kategorye nastę- 
pujące: 128 rozstrzelanych i powieszonych, 
972 zesłanych do ciężkich robót, 345 do woj- 
ska, 864 do rot Aresztanekich, 1529 do guber- 


nych na ziemiach skarbowych w Rosyi. 

Statystyka ta jest wprost drwinami: jeże- 
li już nawet policzono wszystkich straconych 
„z formalnościami, nie policzono tu wszystkich 
pomordowanych podczas „obław po lasach, 
wszystkich spalonych PQ folwarkach i miasie- 
„czkach podczas pożarów wzniecanych w pobli- 
żu miejsc potyczek*); wszystkich zakłutych 
jeńców, katowanych po wsiach z fantazyi na- 
czelników.. wojennych, - wszystkich * „zabitych 
podczas napadów, rabunków i gwałtów — 
wreszcie zmarłych z chorób i z wycieńczenia 
podczas pędzenia na wschód całemi gromada- 
"mi. : Ile dzieci doniosły ze sobą pędzone mats 


Tę poprawkę należy wprowadzić do Hez- 


by pozbawionych życia przez Murawjewa. Co 


zaś do tych, którzy tylko z większem tub 
mniejszem ukrzywdzeniem, ale zdołali się je- 
dnak żywcem z jego szponów wydostać — to 
trzeba pamiętać, że statystyka urzędowa obej- 
muje w najlepszym razie tylko tych, którzy 


5 Dnia 7 lutego r. 1863 po porażce powsiań:. 


ców pod Siemiatyczami Moskale podpalili miaste- 


czko z czterech rogów, a kozacy wpędzali pikami 


uciekającą ludność w płomienie. Raport dowódcy 


moskiewskiego Maniukina chwali się, że „w walce 
2 wojskiem i w płomieniach zginęło 2,5060 Pola-. 
ków”, Z tej liczby na powsłańców nie wypadła na-. 


-wet połowa: reszta, to Tudność bezbronna. Maniu- 
kin za to palenie starców I dzieci dostał wa. Ofe 
der Włodzimierza TI klasy. | 


| się „dała, ża, 


skazani zostali z PERR aa lub z rozpórzą: 
dzenia władz wyższych. Pomija zaś wszyst: 
kie ofiary naczelników wojennych, „Stano- 
wych*, dowódców oddziałów — wszystkich! 
doraźnie więzionych, bitych, kaleczonych, po- 
zb” .anych mienia. A wiadomo, że ci mali 
tyrani miewali nieraz po tysiąc i więcej więż- 
niów jednocześnie w jednym powiecie (up. 
Borejsza w Bielsku), jednego dnia podczas 
nieformalnego, a więc nie weiągniętego do ża- 


dnych statystyk śledztwa knutowali na śmierć ` 


po 8 ludzi („stanowy” Dmitrjew w Tykocinie) 
Te ofiary Bóg chyba jeden policzy! 
l "VL | 

Jednocześnie z tępieniem, wypędzaniem ' 
i ubożeniem żywiołu polskiego na Litwie szła 
robota „przywracania krajowi wyglądu 
rdzennie rosyjskiego. Ponieważ na Litwie je- 
dynym żywiołem kulturalnym był polski, ro- 

gyjski zaś wogóle nie istniał, można więc by- 
ło owo „przywracanie robić tylko w ten spo- 


"sób, że się Rosyan do kraju masowo przywo- 


ziło, a wszystko, to było polskiego, zasłaniałe 
i przytłumiało. 

„Zaczęło się od urzędów Noo sock na 
które dostawali się tylko Polacy, gdyż innych 
kandydałów nie było. Murawjew zniósł mar- 
szałków szlachty z wyboru: z nominacyi mo- = 
żna już było na te stanowiska wprowadzać 
Rosyan. W czerwcu r. 1868 Marawjew wyda - 
Hi wszystkich „pośredników mirowych i* Pola- 


"ków i zamianował na ich miejsce Rosjan. Ci, 
"nowi „pośrednicy“, jak i ich koledzy - komi: 


sarze włościańscy w Królestwie — zaczęli na 


"wielką skałę akcyę podburzania ludu prze- 


ciwko szlachcie. W iymże miesiącu zaczęto 
na gwalt przerabiać niższą administracyę > 
gminną i wiejską, usuwając z mer Polaków, 


ze 


* (Dok. nast), 


Kalendarzyk. 
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Dziś: Jana Ap. 
Jutro: Domiceli M, 


Wschód słońca o godz. 5 m. 33 
Zachód o godz. 8 m. 21. 


Z one 


Zebranie. 

Dziś ogólne zebranie członków Słow. nauczy- 

eli chrześcijan. 

Juiro ogólne zebranie związku ZAW. SZEWCÓW 
kamaszników. + 


~ 


OR 


Wystawa. 
Dziś otwarcie wystawy rzeźb Mendelsonówny. 


Widowiska. 


Teatr Polski Dziś „Azya Tuhay-beyowicz", ju- 


tro po poł. „Obrona Częstochowy”, wiesz. „Łapowii- 


cy“ (benefis AL OQlędzkiego). 
Rocznice, 
ia G r. 1543. W Krakowie odbył się ślub mlo- 
dego króla Zygmunia II Augusta 
z pierwszą małżonką, arcyksiężni- 
ezka, Elžbietą, królewną czeską i 
węgierska, córką późniejszego ce 
sarza Ferdynanda I. Zaraz po stu- 
bie nastąpiła koronacya młodej 
królowej. 


% 1581. Sejm zgromadzony w Warszawie 0- 
głasza uniwersał poborowy na 
wojnę moskiewską. 

a 1686, W Moskwie nastepuje ratyfikacya 


„Wiecznego pokoju“ między Pol- 
ską a Rosya i sojuszu z nia prze- 
siw TurcyL Jest to t zw. pokój 
Grymuitowskiego, nie korzystny, 
ale zaszczytny dla Polski. 


Taspen 


Zaprowianiowanie miasła. 


Sprawa ząprowiantowania miasta nie 
przestaje być aktualną. Wszystkie wiadomo- 
ści, dotyczące zaopatrzenia miasta -w żywność, 
przyjmowane są ze zrozumiałem zaciekawie» 
niem. Wobec tego zaś, że wyrażone są oba- 
wy co do najkrytyczniejszej części roku rol- 
niczego, jakim jest przednówek, zwróciliśmy 
się do kompetentnego źródła — magistratu, 

tórego przedstawiciel, kierownik wydziału 
zaprowiantowania miasta, radca S. Hoffman, 
udzielił nam szezegółowych w tej mierze in- 
formacyj. . | 

Przedewszystkiem Z cale: pewnością orzec 
można, że zaopatrzenie Łodzi w żywność jest 
na czas dłuższy zabezpieczone. Miasto nasze, 
jak stwierdza tabela porównawcza cen rynko- 
wych, jest obecnie jednem z najtańszych 
miast w kraju. Nie mówiąc już o Warszawie, 
gdzie ceny wielu artykułów żywności sa o 
400 i wyżej proc. większe, bardzo niewiele 
pomniejszych miast wytrzymuje pod tym 
„względem konkurencyę z Łodzią. Ceny te by- 
łyby jeszcze niższe, gdyby nie przemytnictwo 


i nadużycia, wywozowe, usilnie tępione, a. 


jednak niemożliwe do całkowitego ogranicze- 
nia. 

Na zwyżkę cen wpływają również speku- 
lanci. Spekulantów tych jednak nie szukaj- 
my między hurtownikami i detalistami, gdyż 
najniebezpieczniejszym spekulaniem jest — 
sama ludność. Łódź jest miastem bogatzy i 
nędzarzy. Pierwsi mają wszystkiego wbród, 
gdyż bez względu na cenę g 


rą 'sztucznie wytworzonego braku, Chwilowe 


braki są nieuniknione, gdyż bądź eo bądź, ma- 


my wojnę i i to trzeba brać zawsze pod uwagę. 
żeby to dokładnie zrozumieć, weźmy pas 


laca obecnie kwestyę mięsna, Do świąt wiel- 
Do-. 


kanocnych kwestya ta zgołe nie istniała. 
piero, gdy żydzi, obywający się cały rok bez 


mięsa, zaczęli nabywać je nagle w ilościach 


wiell kich bądź bezpośrednio u  rzeźników, 


bądź też przez organizacye, dowóz bydła oka-: 


zał się za małym; — dał się uczuć brak. Zro- 


zumiałą tedy jest rzeczą, że wobec olbrzymie- 


go popytu, spekulanci rzeźnicy podchwycili 
oazę, pochowali uszezuplone- zapasy i w 
drodze łaski i protekeyi poczęli sprzedawać 
mięso po tenach, jakie im się podobało ozna- 
czyt, Kres temu położyła energiczna inier- 
'wencya władz miejskich, a głównie p. Hofima- 
na, który znalazł sposób na hurtowników 
mięsnych i cenę mięsa wyśrubowaną do 85 
kop. zredukował do 57 kop. 

Walka ta z zachłannością rzeźników mia- 
taby o wiele pomyślniejsze wyniki, gdyby nie 
nasze panie ze sier zamożniejszych, które spe- 
kulacyę rzeźników wspierają, działając na 
szkodę ludności niezamożnej, a pośrednio na 
szkodę własną i całego ogółu. Panie te bo- 


wiem wchodza w kontakt z rzeźnikiem, któ. - 


ty, obawiając się sprzedawać mięso po cenie 
aj w sklepie, roznosi je po domach, 


woich „gospodach*, przyczem bierze za nie 


2 o wiele wyższe nad takse. Zby- 
lecznem dodawać, że wybiera on gatunki 
przedniejsze, aby. mu więcej zapłącono, CIE 


AR PODWY EWTN EYE a a EA AEA a z certa 


gromadzą zapasy, 
czyniąc zakupy w chwilach- doraźnego "braku ` 
danego produktu, nędzarze za to padają ofia- 


"jest 


Wiśniewska deklamowała „3 maj“ 


sp 
sp 


sklepie na sprzedaż zostawia gatunki paśled- 
niejsze, kości i óchłapy, które sprzedaje lud- 
ności uboższej po cenie maksymalnej, 


Aby całą ludność równomiernie zaopa- | 


trzyć w mięso, Wydział żywnościowy podzie- 
Bł miasto na > ucząstków. 
rzeźników nie b 
losowanie na gatunek mięsa. 


Co się tyczy cukru, którego brak nieda- | 


wno dawał się dotkliwie odczuwać, to miasto 
jest weń na czas dłuższy zaopatrzone. W Ło- 
dzi znajduje się dostateczna ilość cukru karte 
kowego, jak i „neutralnego“. Nadmienić na- 
leży, iż wielu kupców wyrzekło się cukru 
karikowego, sprzedając tylko „neutralny, na 
którym mają większy zarobek. Jest to objaw 
bardzo korzystny dla ludności ubaższej, któ- 
ra zaopatruje się tylko w cukier D orikowy, ja- 
ko tańszy. Na džej go starczy. 

Podobnież IF umin, jak kasz, ryżu i £ p. 
poddostatkiem. 
Dowóz ziemniaków s 


rA 


F 
zwankował w ciągu 


dwóch miesięcy. Obecnie jednak i pod tym 
względem miasto jest zabezpieczone. Posia- 


damy 4 wlasne sklady ziemniaków dla sprze” 
daży detalicznej w ćwiartkach i połówkach. 
Składy te mieszcza się przy ul. Ekaterynbur- 
skiej, Konstaptynowski kiej, Węglowej i w Ka- 
rolewie u Steinerta. Składy p powyższe Wy- 
dają dziennie 12 wagonów ziemniaków. īst- 
niejące zanas w „zupełności wystarczą do 
pie Wc: bioró 

Miejska Fani zaąopałru I 
ty 450 kooperaływ, dzielący A: otrzymywane 
produkty między 250.000 głów. N 

od tego dostarczana jest z tego 
ność tanim kuchniom, 
a poreyj obiadowych. 
klady, jak oska tm 


Niedawno firma berlińska Hecht, Plelifer 
i S-ka nadesłała na ręce pp. Hoffmana i Zie- 


glera 3,000 mar. do podziału między wstydzą” 
cych się żebrać. Dla celowego uskułtecznie- 
nia tego podziału pp. H. i Z. za prosili jesz- 
cze p. Briekenholfa. 

Podczas ostatniej bytności w Berlinie pa- 
nu Hofimanowi udało się zainieresować 23 
wami zaprowiantowania kraju kilku potenta 
tów niemieckich i z państw neutralnych. 
naradach, jakie się odhyłr, wyłonił się pro- 
jekt utworzenia na podłożu ideowo-filantropij- 
nem spółki, mającej na celu systematyczne 
zaopatrywanie w żywność Eraju, okupowane- 
go przez armię niemiecką. Projekt ten we- 
dług zapewnień p. Hoffmana ma szanse szyb- 
kiego żrealizowania się. 


w 


Z kosperatywy wzędników. 
Odbyły się wybory do rady nadzorczej i 


zarządu Stowarzyszenia kceoperaiywnego u- 
rzędników. Wybrani zostali do rady: Dy- 


rektor, radny p. Brinkenhofi, (prezes) p. Li- 
piński (wiceprezes), porucznik Watschke, por. 
Lehman II, Kralewski, naczelnik biura Sa alin- 


ger, asystent poczty Rudolph, słarszy asystent 
poczty Linow, tioniaecz sądowy Helwig, ka- 


syer T. Peters, e Jai biura 
syer I. Barg. 

Do zarządu wybrani zostali — por. Jako- 
bi, i inspektor wiezienia Zigon, buchalter Dzie- 
niakowski, asystent telegratu Kaiser, 
Lubotynowicz i L. Rosenbaum. 

Lokal dla kooperatywy wynajęty zos 
przy ul. Przejazd 6. 


Litt guer, ka- 


Adam 


0 


Ze Stow. nauczycieli chrz. 

Obchód 3 maja, urządzony staraniem Stow. 
nauczycieli chrześcijan w Domu ludowym, odbył 
się nader uroczyście; sała udekorowana ee 
emblematarai i choragwi iami narodowymi, kurty- 


"na przyozdobiona choragwią Stow. nauczycieli, sce- 


mię 8 


na przystrojona kwiatami i barwami narodowymi. 
"Wieczór rozpoczął się o godz. 7 wieczorem odśpie- 


"wanien „Boże coś Polske“ przez chór Stow. pod 
balutą p. Jana Radwańskiego. Odczyt o konstytu. 
eyi 8 3 maja wygłosił p. Bronisław Knothe. Referat 
'6 znaczeziu konstyłucyi i wpływie jej na Polskę 
„wygłosił p Jan Braun. Część. koncertową reprezen- 
łował prof. Brandt, który odegrał, Nokturn Des- 


dur Chopina i Polonez Nr. 2 A-dur Wieniawskie- 
go. P Marya Wojtczakówna odśpiewała pieśń Nos- 
kows skiego „A jak poszedł król na wojnę”, zaś p. 
Konopnickiej, 
„Psalm“ Krasińskiego, oraz „Głos Narodu“ Glis- 


skiego. Nastrój panował nadzwyczaj uroczysty, 


Publiczność, między którą przeważały panie. 


„wypełniia po brzegi salę Domu ludowego. Wyko- 


| nawców darzono rzęsistemi oklaskami. 
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Osiem nowych tanich kuchni. 


Jak się dowiadujemy, wkrótce ma być 
otwartych 8 nowych tanich kuchni, 


Wozniia ANKI 


Z Tow. Krajoznawczego. 
.  Wezorajszy wieczór Polskie Tow. Krajozn. po 
święciła uczczeniu 125 rocznicy Konstyti ucyi -go 
udekorowanej i i zapełnionej seli 
p. Zofia Malezewska wygłosiła źródłowo opraco- 


wany ralerat o znaczeniu kouststucyi w żysiu po 


By zaś żaden z | 
ył pokrzywdzony, odbywa się | 
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od godz. $ m. 30 ram 


ia zaltończenie uroczystości odźpiewano byos 
Boże coś Polske”, 
Łódzki Oddział Palski 
znąwczego w nadchodzącą n 
urządza we własnym lokalu, przy ni Piotr 
kowskiej Nr. 91, zebr i: miesięczne  t2ł6n- 
ków Tow. pośw ie aćminisira- 
syjnym, bieżącym ym. Na zebraniu 
łem członek Towar mj , inżynier Eugeniusz 
Krasuski, wygłosi 0 wierzeniach i 


33 


223 


iegóo Tow. Krajo- 
niedzielę tf b. m.) 


rar 
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zabobonach ludu polski skiego. Początek zebra- 
nia o godz. 6 i pół po południu. 


Ze Stow. majstrów stelarry. 
Na pierwszem posiedzeniu nowowsbranego za: 


rzadu rozdzielone zosłały mandaty w następujący 
sposób: prezesem. jest p. Teliel z wiceprezo- 


me i >. ; 
p. Silberberg. S P kiewiez, Ka- 


„Gospodarz i lokator“. 

Po d tym tytułem a wydało Tow. 
ator", mając na cely ud świadomienie swo- 
członków nietylko na e Add 
ków. jak to czynił dotad osławiony 
„Wzorowy“, , i pod względem praw. Bro- 
"tiwie I zręcznie adw, sk 


w formie prz SEDIL, s He 
szerokim warstwom. Nabyć ją 


Je mi sz sk + p 
pa 


na w kancejaryi Tow. „ Lokato * 
Narada właścicieli restauracyj. 
TW i i l tiele hoteli i 


byli naradę w 
nia cen piwa 
Rusi zakazu 
restauracyj 
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obecnie 
z niemożl- 
Aa w voji ny CERY 
2 4875. 
w siać delegatów do 

©opozycya przywró- 
przed i kwietnia. Wynik 
; podany na włtorkowem 
ratorów, poczem zapadnie 
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Tanie cuchnie ludowe. 
Działsjace dotychczas oddzielnie tanie 
kuchnie ludowe przy uł. Cegielnianej 51 i Wi- 
dzewskiej 13, połaczyły sie razem. W niedzie- 
le, o godz. 10 Tano, nastapi uroczyste atwar- 
eie w nowym lokalu przy uł, Cegielnianej G3. 


Zamiast dekora ire maja ofiarował 
Tekh dać s Ro i 
p. hytter na „Dom 5 rb. 3. „Kropla mleka“ 
rh. 2 i Przybtułen dia podrzutków ra. 2. 


NA ulee nie sę za 
ysk atol. czego za najlżejszym 
iwnanyp kurzu i Śmieci wzbi- 
Taznoszap obfieje wszelkie za- 
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ai Wi airy 
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Nowy rozklad jazdy na łódzkich kolejkach 
siekirycznych dełazdowych. 
üd igo maja wp row: adzony. został NOWY nas 


stępujący rozkład jazdy na łódzkich k olejkach elek- 
Irycznych doj azdaw yeh: 
ódź. Zgierz. Odjazd z Łodzi od zodz. 5 

rano do 10 wiecz. ro 20 min. odjazd ze Zgierza 
ad 6 rano do 16 wieczór do. 20 minut, 

Łódż-Ruda. Qdjazd ż Łodzi od godz. 5 min. 
30 rano do 9 wieszór co godzinę: odjazd z Rudy ed 
6 rano da 10 wieczór ts godz zine, i 

Łódź-Pabiani ice. Odjazd z Łodzi od godz. 
6 min. 5 rano do iA Wieczór, £ 25 min., odjazd z 


Pabianie od 6 min. 5 rano do 10 wi iecz., co 25 min. 


Łódź-Alexsandrów: Odjazd z Łodzi ad 
godz. 5 min. 80 rane do- 9 min. 20, ca 50 min: 
odjazd z Aleksandrowa od że 20 rano do 10 
min. 10 wieczór, CD. SU minut. 

"Odjaz sd z Łodzi 


Lódź-Rons iauty nów: 
dą Ñ i i0 wieczorem, O 
40 min.; ogjazd z Konstantynowa od 6 min. 28 rano 
do 2 min. 8 wieczorem. e 10 mow 
Ruda-Rzgów-Tuszyn:. Odjazd z Rudy 
od godz. G rano do 3 wieczorem, . co 3 godziny; 


odjazd z Tuszyna od 7 m. 5 rano do 9 min. 5 wie 
czarem. co 2 PE 


Świe a. 


Jakaś nieznajoma kobieta obchodzi damy, obie- 
cując sprowadzić tanią Żywnaść, przyczem pobiera 


zadatki W domu przy ul. REA s 188 i Roki 
cińskiej 7 wyłudziia 88 rb. 


Enano 


Kradzieże. 
Z mieszkania Stan. Kosiarskieg ego, Główna 8, 
wykradziono garderobę na sumę 200. rb, 


Ze składu firmy Blum i Moniz,- T Piotrkowska 
112, skradziono mydła na sumę 700 rb, 


Z mieszkania §. Bachlińskiego, Drewnowska 


68, skradziono 105 rb. gotówką, 


Aoscia prasowa. pe Kuś 

Anna Bień izi azana została na 14 dai 

więzienia, e ar W sklepie s 
mleko sprzedawała. 


Łódź, dnia 3-go 
ks 


Łodzi sk 
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otrzynialiśmy z Zarządu gubernialnego DAJ 


"nia. Komiich 


Wielkie święto narodowe w d 8 maja obe 
chódzone było i u nas z cala powagą, na jaką 
tylka zdobyć się mogło nasze Arai E 
Ulice miasteczka odświętnie wyglądały, a doe. 
właścicielami których są katolicy, przys” 

strojono zielenią, flagami i polskimi emble- 
matami. Wyróżnił się dekoracya dom p. Bia 
szczyka przy ulicy Ogrodowej, Niezależnie od 
dekora "i zewnętrznej ustawi on w oknie 
wystawowem oryginalną małą chałupkę wieje 

sA pokrytą strzechą z zawalonym dachem. 
i poruzrywanemi drzwiami i oknami, którą. 
wyobrażała niego polaka. wakutek dziale ła 
wojennych. | l 
Uroczystość obchodówa. zaczęli | 

dzinie 9 z rana solennem abotir w 
przepelnionym parafianami kościele katolim 
kim, w czasie którego śpiewał chór. Zaraz po 
nabożeństwie prob oszcz miejscowy ks, Sianie 
slaw Wawrzyuowicz wygłosił z prowizorycznej 
ambony na ementarzu kościelnym w pelnych 
uczucia slowach nauke okolicznościowa, siro 
szczając w niej istotę święta narodowego, po. 
czem nastąpiło pośw ięcezie na rynka sranda 
rów men ch, przy którem śpiewana na. 
giay „Ź dymem pożarów. 
Przy śpiewie hymnu narodowego | „Boże 
enś Polskę” rozpoczęto pochód ulicą Ograde- 
wą, Parzęczewska i Łęczycka, W pochodzie Be 
inirzęło okolo 2,000 osób. 


s 


Na czele pochodu szły dzieci z ochronki 3 


HY, 


wad ragie wkami, których wyróżniła jednoliość 
ubranek, za nimi postepowały szkoły polskie 
ze sztandarem na czele, dalej Tow. rozwoju 
iicycznego z pięknym sziandarem własnym, 


zedstawiriele cechów, chorągwie kościelne I 
» Tow. śpiewaczego „Lułnia” również za 
'adarem, a w końcu lud. Porządek ułrzye 

Malo wzorowy. 

Pach wypada, że zarząd straży dr. 

ej ochotniczej przyslal kilku ulefortun= 
złonków swoich ze sztandarem, którzy 
dad zająć pierwsze miejsce w pochodzie 

A kiedy im zwrócono uwagę, że pierwszeń: 

> „zajmie sztandar narodowy, oburzeni © 

des; szyjmując udziału w- pochodzie, 
ie RER wyróżnił. © as 
EB 


aj 
Sł 


Pa 


WwW Brzezinach. 


Od samego rana aisa przybrało wygląd seie o 
temy. O godzinie 9-ej zaczęło dążyć do kościoła © 
poklasztornego, skad po Mszy św. wyruszył. pochód o 
urcczysiy do kościoła parslialnego., W pochodzie 
uczestniczyły wszystkie szkoły miejskie, ewangeli- 
ekię, żydowskie, szkoła dla dzieci najbiedniejszych, - 
pozostająca pod opieka Tow. „Wiedza szkółka 
dobroczynności i szkoły prywatne, wszysikie zs 
swymi nauczycielami i nauczycielkami na czele. - 
Zgromadzenie się tak wielkiej liczby dzieci bardza 
miły i sympatyczny sprawiało widok. Dziatwa wje 
gładala uroczyście, poważnie i rzec można, iż ne 
dej z twarzyczek malowało sie uczucie ważności 
roczystości chwili, eo niewatpliwie przypisać nar 
odpowiedniemu przygołowaniu. I pouczenia 
uczycieli o znaczeniu uroczystości. o — 
pochodzie przyjmowali udział: "o 
y ewangelickiej, przedstawiciele Tow. „Wie 
, kuchni dla biednych, czytelni żydowskiej, ka: 
> SAR o-oszezędnościowej, zarząd miasła z 
rinis czele, przedstawiciele milicyi miej 
ie % naczelnikiem na ezele, biuro uber 
od ognia i straż si ochotnicza w car 
DIE. że mę mi woki grajacg 


pa de opd T 
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Smar RARA. 
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w czasie pik chodu E a był: 
przez straż honorową, utworzona przez ezłonków 
czytelni polskiej i żydowskłial. 

Po odbyiem nabożeństwia w kościele parafia 
nym, proboszcz miejscowy ks. dziekan Kalicki. Ra 
zgłosił odpowiednia do chwili i uroczystości Rawą, 
potzem pochód przy dźwiękach arkiestre straże: 
ckiej i pieśni narodowych, przeszedlszy przez kib 
ka ulic miasła, zakończył się o godzinie 3 pa p 
ładniu. Wieczorem o godz. 7 wygłoszony byl w sal 
strażackiej odczyt popularny a żnarzeniu Konstyhi 
evi Seo Maja. eż 

Dodać należy, że w osasit tiwanie: porhadu, 
dzięki baczności straży honorowej =- ponówę Di 
rządek wzorowy i cały pochód miał > 
ważny I uroczysty z zasłosowaniem 
znaczenia uroczystości. „e. 

W pochodzie nie przyjmowali udziału: gmin 
żydowska, cechy rzemieślnicze i duchowiańsh 
katolickie, z wyjątkiem ks. wikarego. który brat Y 
dzial jaka przedstawiciel Tow. „Wiedza”. 7 


wygląd 
się da chwili | 


| w. 


W Piotrkowie. 
„Dziennik Narodowy" donosi: Dnia 2 yte 


komunikat: 

Piotrków, dnia 29 kwietnia 1016 Y. 
Odnośnie do zar mieszezonego w pr 83 
nika Narodowego” z dnia =] wietnia bor w 


pachodowego recznicy © Eonstyt 


: (ARSZ ANA. 


„Lam tomi 


"zę lędnie | do tych zamkniętych » 
rych obchód ma się odbyć. w 
A Schneider Oberst, i 


w Sosnowcu. 


0d. drwsych p AEN nie. pamigtam i 


ność dla tramwajów. 
W. mieście naszem podobnie ek 


E w zarządzie tramwajów, lub u kondukt 
publicznością, spieszącą do wszystkich kościo. R; ndukto- 
w sosnowieckich, gdzie odbywały się nabo- | rów, R, a te znączna wygoda dla pasażerów, al- 
eństwa dla młodzieży szkolnej. Miasto udeko- | | 
wane Soraga ooo oraz zae | Sa 


4a miesiecznie dość pokaźną oszcżęd- 
>". ność; co zaś. najważniejsza. uwolniło ich od tro- 

-„,. | aki starania się o drobną moneię, a tem sa- 
| | mem od przykrych zatargów z konduktorami 
| przy wydawaniu reszty, to dziś jest na porząd- 

ro, | ku dziennym w każdym nieomal pociągu trame 


zkołę | wajowyrn. W ostatnich czasach w Warszawie 


: - | dość często się zdarza dotkliwy brak drobnych, 


ząd tramwajów Warszawskich: żadną 
RE nie może pogodzić się z zasadą, że tram- | 
| wage istnieją ı dla publiczności, a nie publicz. 


1 dla | odróżujących po kilka lub kilka-- 
AŚ „dziennie ustępstwo od ceny biletu | 


; odpowiadają aa 
kościele wy. onały. ch 


trwający nieraz dłuższy okres ezasu. Łatwo 
razić sobie można na jakie przykro- 
ści narażona. bywa publiczność, jeżdżąca tram-, 


| wajami, ‘gdy konduktor niema reszty z rubla 
„lub marki, co również bardzo często się zda- 
| rza.. Zniesienie książeczek biletowych zarząd 


| tramwajów motywuje tem, że dają one pale do 


Orłem Białym _posiępowały 


ód ruszyl ulicami: Kowalską, Polną, 


nowską, Ludwika, Renairda, Katarzyńska, Bro- 
wama; Nowo-Pogóńską i Staro-Pogońską do | 


„kościoła 
: chodu „Brzygrywało. sześć orkiestr. 


| ruzdek. 


Przez się de alada | bylo n padwyti 0 o. 


żywione. Po ulicach: „snuły się tłumy ludzi, 0- 
» zdobionych. orzełkami-i kókardkami 0. narodo- 


wych barwach, które sprzedawane były na ko- 
-e rzyść szkoły polskiej, jak również nalepki na | 
„okna, Oraz Monza i BO do mięsa. 


a balkonów. 


sę "Popołudniu ofbył się 7 szereg idez tón 
So Konstyimeyi 3-go. Maja. ; 


ego nia Pogoni. W czasie po- 


> | nadużyć służbie tramwajowej, która wyciera 
maki ołówkowe, kasujące bilet i sprzedaje go 
| poraz drugi, a nieraz i częściej. 


- Ślusarz zawinił, a kowala powiesili. Więc 


| dlatego, że funkcyonaryusze tramwajowi- do- 
| puszczają się nadużyć, cierpieć ma Bogu ducha 
| winna publiczność; zamiast by zarząd tramtwa- 
jów. przedsięwziął odpowiednie środki i sposo- 
by kasowania zużytych biletów, któreby nadu- 


A | dch emożliwił 
W czasie pochodu panował v Wzorowy po- T P o H 


We wszystkich miastach europejskich. od- 


€e dla publiczności niedogodnem, zwłaszcza 


| biedniejsze jej sfery naraża na niepotrzebny 
„wydatek w razie, gdy nie żoryentowawszy się 
„na przystanku, 
jest dość - trudne, - "wsiada do droższej klasy. 
| "Warszawski Zarząd tramwajów przeżytek ten 
, | uporczywie dołychczas pielęgnuje, jak również 
A : podział kursów pociągów tramwajowych na t. | 

MORZE o zwa sekcye, dowolnie określone i bez zastoso- 
e godninie Bej ocz. zat aoa wania biletów korespondencyjnych. Jadąc np. | 
oniki ajan- | z placi Krasińskich na plac Zbawiciela przez 


-c0 nawiasem  zaznaczywszy, 


ce z  Krakowskie-Przedmieście, 'Królewska i 


a „drogi przejść piechotą do placu Zbawiciela lub 


: P a i p wn w-diszach a 


cię obchodu nigdy niezapomniane: wrażenie. 


'Urządzeniem tego. obchodu zajął się spe 

i eyalnie „w tym celu zórganizowany komitet WY- 

"Zarząd: komitetu stanowili pp.: Le 

"A. Michael (sekretarz), | 
oraz pp.: Zofia Berbecka, Gustaw -Wicherski, 

- J. Borowski i Płodowski. Należy im się wdzię-. 

czność za trudy; podniesione. dla tak AC. 


"konaweży. 
Kreczmar. (prezes), 


i szlachetnego celu. 
Autochton. 


z Tomaszowa. > 


mawszy: odpowiedź /' odmowną, przeszukali 


W ak, d 35 Z. Mt koło godziny 9 wie- 
morem-dokonano napadu bandyckiego na wla- 

- feiciela mlyna Piotra Radomińskiego i jego 
zięcia Szarzyńskiego, we wsi Podkunice Duże” 
va trakcie z Tomaszowa do Rawy. Na wstępie - 
napastnicy zapytali, czy posiada broń, a otrzy: 


> wszystkie kąty, zabieraj jąc gotówką. rb. 1,600. 


| Sadmienić . wypada, że napastnicy byli zama- 
a skowani. i e ać obezńani z mieszkaniem. 


R A 


a Ze Lwowa. 


FR. saniiarne akono są 'kilko- 
aj „kiórej sympłomaty dają 


kilin dni. ‘pod obserwacją. 
dam wśród objawów przy» 


) jednak stwierdziło, że 
` a iz. „grasujących obec- 
ka Po trzech dniach 


| Penia i si 
ustała, ustępując mi 
a słabieniu. "Nową ¡epig 


z I w Europie rog 1a 
<> społeczeństwu. naszemu dotąd jeszcze. oaie. nie 
o mana. Dur powrotny „odkryty: został przez leka- 


Co ten uezony ogłosił wyniki: swych badań nad ta cho- 
rotz. Jest to choroba. infekcyjna, 
przene sza sie B: Pu moba o 


* choroby epidemier 


taj zarazki 


rza. dra Obermajera jeszcze w Y: 1868, „wr. 18738 


1 | wykupić bilet na :pociąg do tego placu, co nie 
- pozostaje w żadnym usprawiedliwionym ` stö- 
>$ sunku do przejechanej poprzednio przestrzeni 

-z.placu Krasińskich do ulicy. Koszykowej. Sto- 
| sunek ten byłby. wyrównany, gdyby: istniały 
"bilety korespondencyjne za dopłatą, jak się to 
„gale. w Łodzi, 3 kop., zamiast 5. 
„Dlaczego „Zarząd. tramwajów dotychczas 
jeszęze biletów: korespondencyjnych nie zapro: ` 
wadził i zaprowadzić je uporczywie się wzbra: - 
nia, jest to jego tajemnicą i to dość przejrzystą. 


„Po co zaprowadzać udogodnienia dla pu- 
bliczności tramwajowej i narażać przez to ak- 
cyonaryuszów | na- zmniejszenie dywidendy, 
kiedy i tak, jak. jest, publiczności jeżdżącej 


l tramwajami nie zbraknie. Dorożek w Warsza- 


- A „wie, ż powodu braky koni i drożyzmy paszy, % 
| każdym dniem coraz mniej, a miasto coraz to 


bardziej rozszerza swoje terytoryum. Kto więc 


z krańców miasta, gdzie: tramwaje nie docie- 


*rają, dojdzie do pirwszego. przystanku tramwa- 
-jowego, a ma interes w „drugim końcu miasta 
„lub w Śródmieściu, jest tak zmęczony, że” gdy- 
"by nawet czekały go w tramwaju jeszcze wię- 
ksze niedogodności, zważać.na nie nie będzie 
i i wszędzie „do tramwaju, zamiast iść piechotą. 
=n Jest. to bardzo subtelne. wyrachowanie i 
ę niopozbawiae. racji bytu, ale bynajmniej nie-. 
licujące z poczuciem obowiązków, . ciążących | 
na iństytucyi publicznego użytku. Winien temu 
i Zarząd miejski stol. m. Warszawy, pod któ- | 
rego bezpośrednim : nadzorem i zwierzehiiie- . 
'twem. pozostają tramwaje. i który ukrócić nad- 


mierne apetyty  koncesyonary uszów tramwa- 
jówych ma nietylko prawo, ale i obowiązek. 


Bolesta. s 


Kronika warszawska. 


Wielka Warszawa. 


zwołane celem rozważenia spra- 
wy” przyłączenia do miasta. przedmieść. U- 


chwalono utworzyć . komisyę dla przyjęcia 
przedmieść według oznaczony ch przez władze 
granie. Do komisyi powołani będą wójiowie 
gmin, podstawiciele poszczególnych  Sekcyj 


zarządu miejskiego, przedstawiciele Towarzy- 


| właścicieli nieruchomości, oraz trzech przed- 
pażawiciół Zacafu Han Stosownie do roz- 


Marszałkowską bardzo łatwo wsiąść w tram- 
SET waj, który przy zbiegu: ulic Marszałkowskiej i | 
aN Kosykowel skręca w ulice Koszykową: Spo- 


> | strzegłszy omylkę trzeba spory jeszcze kawałek | odpowiedniemi instytucyami i uzyskało ulgę 


' tego rodzaju, że za opłatą 6 rb. przysyłają one 
'na dzień oznaczony aparat. dezyntekcyjny do 
i domu, oszczędza jąc w ten sposób inieresowa: 


a odbyło się posiedzenie zarządu 
miejskiego, 


Zniesiono więc tak zwane książeczki tram- 

e: które, z pewnem niewielkiem zresztą 
wem od ceny obowiązującej na prze- | 
yami tramwajowemi, nabywać można. 


„dawna już zniesionó w tramwajach miejskich | 
> podział miejsc na klasy, co również jest wyso- 
- puszczających się nadużyć przy sprzedaży mię- 
sa, zarząd miasta postanowil uprzedzić Kon-- 
sorcyum, że o ile nie zdoła samo zmusić rzeź- 


NN inn 


| falnem 26-lelni Zygmunt Kwiatkowski, aresztant, | 


boty budowlane. 
|i umeblowanie zarząd miasta uchwalił prze- 


ażeby przedstawiły w przeciągu 8 tygodni spis 
„właścicieli domów, którzy jeszcze nie opłaci- 
-H składki ogniowej za r. 1915. Za opóźnienie 
Spisu grozi kara 50 rb. Na zapłacenie skład- 
„ki ogniowej pozostawiony będzie czas 2-tygo- 


„mi własne jatki. * 


 porżądzenia władz okupao inych komisya po- 
winną przyjąć przedmieścia do 1 pca, 


Oplata za użytkowanie targów. 323 


"Zarząd miejski opracował projekt nowych 
| podwyższonych opłat za użytkowanie targów 
miejskich dla sprzedaży bydła rogatego, . trzo- 
dy chlewnej i koni; nowe opłaty mają być 


„Wprowadzone od 15 maja; dotkną one jedy- 


nie tylko prywatnych handlarzy i nabywców; 
ponieważ konsorcyum mięsne zwolnione: jest 


> opłat. 


Ww Szediie Bo Bołaaiczaria- 


Otwarcie ogrodu Botanicznego dla pili. 
€zności nastąpi w nadchodzącą niedzielę. Se- | 
'nat akademicki uchwalił nie wpuszczać do o- |. 
grodu dzieci w wieku młodszym, nawet. "pod > 
„opieką starszych. Wstęp dozwojony sk Ra 
"ko > od lat 15-tu. 


_ mamen 


Przytułek dla. niewilecżalnyck: > 


| Wyznaczony przez zarząd miejski - kredył;. 
-w sumie 40.000 rb., na urządzenia w. gmachu 
_ Instytutu w Marymoncie przytułku dla. prze- 


więkle chorych, użyty został .specyalnie na ro- 
Na wewnętrzne urządzenie 


znaczyć dodatkowo 36.000 rb., obliczając wy- 
datek ten po. 120 rb. na każde łóżko. 
przytułku mianowany będzie lekarz, pomocnik 
jego, oraz sekretarz-administrator. 


- „Ubezpieczenie od ognia. 
Do władz gminnych nadeszło wezwanie, 


dniowy, poczem pobierana będzie kara Ww wy- 
SEA 10 rb. ; „> 


| - Mięso dla Warszawy. 
Nla ciągłych skarg na rzeźników, do- 


ników jatkowych do subordynacyi, zarząd mia- 


| sta przejmie na siebie bezpośrednio podział | 


mięsa pomiędzy ludność i w tym celu urucho- 


Przed man na letniska. 


Jak. wiadomo, rzeczy mrywożone z Ware 
„szawy na letniska, jak: ubrania, pościel i me* | 


bie wyścielane, miszą być poddane dezyn- 
fekcyi. W celu ułatwienia wyjazdu na letnie 
mieszkania, 


„Wawer-Otwock* weszło w porozumienie z 


nym koszłów i kłopotu. 

Czynione są też starania, aby uzyskanie 
świadectwa czystości mieszkania i stwierdze- 
nia; że w danym domu nie było choroby zara- 
źliwej — uwalniało od dezyniekcyi przed wy 
mon na letnie mieszkanie. 


i _Konierencja rabinów polowych. 

-W Warszawie odbyła się w tym tygodniu 
= “wedlug gazet żyd. — konierencya wszyst- 
kich niemieckich. rabinów polowych, którzy 
przebywają. na ironcie wschodnim. Konteren- 
eya trwala dwa dni. i 


- Konkurs na a „ex libris“, 


°. Podsekeya artystów-plastyków przy Sekcyi. po- 
mocy dla inieligencyi K. O. st. m. Warszawy, w pò- 


rozumieniu z zarządem Biblioteki Uniwersyteckiej 
"w Warszawie ogłasza konkurs na ex biis I herbowe 


aia Biblioteki ©- — 


SA. 

Termin mad danie. prać upływa 20 b. m. 

-` Nagród ogółem wyznaczono jedenaście na sumę 
rb. 300, 10 wyróżnień po. 25 tb, t nagroda dla wy- 


branej prżey do druku z pośród wyróżnionych 50 rb. 
«Dzieła wyróżnione, w razie wyboru do repro- ; 
dukeyi, mogą t być za zgodą, autora nabyte po cenie 


25 wd. 
Sąd konkursowy słanowić bedą: delegat gakcyi 
pomocy dla inieligeneyi, Ignacy Łopieński, delegaci 


Biblioteki uniwersyteckiej pp.: d. *Kallenbach, J, Le- 
wiński, J. Łukasiewicz, bibliotekarz, dr. S. Ponia- 
towski, delegaci podsekeyi artystów-płastyków i To- 


warzystwa graficznego, pp.: art. C. Badowski, J. 
Biernacki, F. Ejsmond, Z. Kamiński, F. Polkowski 
i i Dzierżanowski. 


mae *sasued 


Ueieezka ze ai 


ciątka Jezus, z pawilonu IVb, zbiegł w ubraniu szpi- 


przysłany - tam na leczenie z aresztu centralnego € d. 


stwa. Kredytowego miejskiego i "Towarzystwa | 
| Ziemskiego, „przedstawiciele _Stowarzyszeńja 


27 z. m. 


Pod tam ajem. 


Via, na placu około mali, „między al Mi- 
Pn a Solna, pod tramwaj linii Nr. 2 dostał się | 


przebiegający przez środek ulicy 12-letni Jankiel 
Wołoszko (Nowolipki 68a), uczeń, Śpiesząc do szko- 


Dla 


Towarzystwo właścicieli wiHi | 


-Głównym motywem „ex fibrisu* ma Dy Orzeł 
biały, napis zaś: „Z PR Uniwersytetu War- i 


i Onegdaj, około godz. 7, wiecz., ze szpitala: Dzie- 


| heimera 
j tle kongresu wiedeńskiego w r. 1815. c 


Dea Twardą nr. 6. Low noga chtojić deka 


"się pod deskę ochronną i i stopa uległa zmieżdżeniu - 
| prawa noga została poraniona. Przechodnie przenie- 


sli SES do poblizkiego szpitala: Św. Ducha. ` 


nazw para 


` Samobójstwo. 


Wczoraj wezwano Pogotowie | Ratunkowe na róg 
Al. Ujazdowskiej. i ul. Nowowiejskiej do 15-letniega 
ucznia, Edmunda Pieca. Lekarz Pogotowia. stwier. 


| dził otrucie jodyną, i po udzieleniu pomocy tymcza- 
sowej, odwiózł desperata w stanie neim do: szpł 
tala św. Rocha. 


z z Sadów. © 


Nieudana „o „operaeyać RA 
| Wprawdzie w większości wypadków kradzieże 
pozostają "niewykryte, a w każdym razie. luf". prze- 
chodzi na rzecz złodziei, chociażby ci żostali 'wykry- 
ci, bywa jednak i tak, że ryzykowna i „uciążliwa 


„praca“ skierówana jest na pusa kieszeń i b jako je 


dyny owoc, wydaje karę. 


przystgjna panna, zresztą znana już wydziałowi. kry- 
minałiemu i tam fołografowana, która wczoraj sta: 
nęła przed . sądem pod zarzutem okradzenia w tram- 
waju Anzelma Krafta, urzędnika. Obserwujący: pra- 
cę tej „Złotej rączki” świadek, Władysław Załęski, 
zeznał, że widział, jak R. w toku, panującym na 
platformie tramwaju nr. 5, rozgięła poszkodowane 


wryta pa e elegancko ubrana i dość 
d 


| mu palto, lewą ręką wyciągnęła z prawej kieszeni 
jego pugilares i przełożyła go dó swojej kieszeni, . 


przyczem tak się zachowywała, że. świadek pierwot 
nie przypuszczał, że to żona poszkodowanego. > 
Dopiero w chwilę potem, gdy jacyś młodzieńcy 


spostrzegł, że go okradziono, Rozenbaumównę are 
sztowano, lecz pugilaresu przy niej nie znaleziono. 
Łap paczki złodziejskiej nie był zresztą obfity, 
gdyż pugilares, przy którym „napracowało się” 


` przynajmniej dwie osoby, mieścił jedynie. bilety wie 


zytowe i miesięczny bilet kolejowy. - 
Oskarżena nie przyznała się do winy: ZE 
Prokurator, biorąc pod uwagę i to, że R.. była 


ną ostra walka ze złodziejami kieszonkowynii, ia 
dał najwyższego wymiaru kary. 
Sąd skazał R. na 3 lata więzienia. 


"Tadte 1 na Pradze. 
Widowisko na a kwestę majowa. 


- Zaczęta przed paru dniami: wielka. Mie 5 


sta majowa nasunęła teatrowi praskiemu szla: 


chętną myśl urządzefjia specyalnego wieczor 


ru, mogącego przyczynić się do. powiększenia 


funduszu szkolnego, a zarazem „będącego. WY: 
„razem powagi chwili. 


„Młoda scena z całym MEWA. Z całem 
zrozumieniem piękna i dostojeństwa  poezyi 


: nieśmiertelnej trójcy przygotowała - fragmenty 


z arcydzieł Krasińskiego, Mienie i-Slo 
wackiego. 

Uroczysty wieczór, w przybrinój: bom 
mi i godłami narodowemi sali zgromadził H- 
czną publiczność, która jednak nie umiała, 
niestety, odczuć pietyzmu, wiejącego ze. sceny. 
Ę Wieczór zaczyna się prologiem Z. Klesz- 
czy ńskiego, deklamowanym z subtelnem zro- 
zumieniem i młodocianą mocą przez p. Tatar- 
kiewicza. Następnie w ładnej i starannej de- 


koracyi ujrzeliśmy fragment z -„Nieboskiej” 
-scenę między . mężem i Pankracym. Artyści 


pp. Kęcki, Przystański i Kalinowski mówią 2 


"powaga, ze zrozumieniem piękne oanig poe- 


ty-myśliciela. 

W. drugiej części widowiska wystawiono 
dwa fragmenty z Anhellego. Inscenizacyi i to 
zupełnie udatnej, nie kaleczącej poematu do- 


| konali poeta i artysta bracia Tatarkiewicze. 


Rolę Anhellego grał z subielnem zrozumie- 
niem p. Tatarkiewicz. | 
- Zakończyła 1II część . Dziadów“ scena -u 


senatora, którego grał zupełnie poprawnie p. 


Zejdowski. Postać Rollisonowej z należytą si- 
łą tragiczną oddała p. Arkawin, - stylowym 
Konradem był Tatarkiewicz. Inne postacie 
wyszły słabiej — za wyjątkiem p. „Aser eBo 
(Pelikan). 

- "Wieczór wezorajsży był debiutem dla sce- 


| ny praskiej, wykazującym dodatnio, iż młody 


zespół tej sceny może grywać i repertuar kla- 
syczny. . W widowisku były strony. słabsze i 
były usterki. zupełnie zrozumiałe. Jednak.. 
„biorąc całość pod uwagę, uwżgiędniając - 


ważny nastrój artystów, ich chwalebne stara- 
nia i poczucie potęgi granych arcydzieł — U- 
sterki te gasną — a rodzą się słowa zachęty 
ku dalszym tego rodzaju zamierzeniom. . 
„all. 


Teatr i. muzyka. 
* Teatr Wielki. Dziś powtórzenie uroczystegi 
programu z dnia 3 maja, jutro , „Carmen' Bizeta. 
Teatr Rozmaitości. Dziś premiefa sztuki Auert" 
„Sprzymierzone mocarstwa‘. osnütej ha 


"Teatr Polski. Dziś „Wyzwolenie” St. W yśpiańi 


‘skiego, jutro o godz.. dej po poł. Pow tótzenie. pros 
| gramu ŚrÓdowego. ü o | 


W tej sytuacyi znalazła się: wezożaj . "Blenia = 


wyskoczyli w biegu z tramwaju, poszkodowany zaś 


już karana za kradzież, oraz, że jest rzeczą koniecz „F2 


poe 


| 
Ej 


Teatr Mały. Dziś i jutro „Kontroler wagonów 
sypialnych". 
Teatr Letni. Dziś i jutro „Jak się podobać mẹ 
sowie, 
deate Nowości. Dziś i jutro „Nareszcie s sami“ 
Lehara. : 


Teatr Praski powtarza dziś i jutro „wieczór 
trzech wieszczów”. 


Dzisielsze pogrzeby w Warszawie, 


mete Rajca 


Na Powązki: 
Grabowski Ludwik, L 59, stolarz, z kośc. św. 
Krzyża, godz. 1 po pol; Lipnicki Jan Rufin, 1. 49, 
z św. Jana Bożego, godz. 2 po poł.; Grobieki 
Maryan, L 62, obywatel ziemski, z kośc. Powązkowe= 
kiego, godz. 10%, rano; Sommer Maryan Ferdy- 
and, L 32, współwłaściciel cukierni, z kośc. św. 
sA ndrzeja, godz. 4 po pol.; Rychier Józefa, I. 65, Żo- 
a felczera, z Krakowskiego-Przedmieścia (gmaćh 
R zdał ści), godz. 4 po poł. 
| Na Bródno: 
(Cmentarz św. Winceniego). 
Mierzejewski Adam, 1. 28, ślusarz, z kośc. W W. 
Š.Ś., godz. 12 w poł. 


m m 4 
kosé. 


Humoreska rosyjska 


W rosyjskiem piśmie „Dień“ znajdujemy 
następujący obrazek: | 

- Rewizor powrócił do Petersburga rozpro- 
mieniony. Rewizye udały się doskonale. Prze- 
kupstwa były rzeczywi ście przerażające. Tylko 
zupełni idyoci nie brali pieniędzy. Zdrowi i 
rozsądni brali wszyscy — bez wyjątku. Po usu- 


Ran ze służby około dziesięciu naczelników ' 


siącyj i przeszło s 
i kondukiorów, 
cięzcą. 

Zdarzyło się, iż po powrocie u jednego z 
jego me jaciół zebrało się male kółko majo- 
nych, Zaczęto rewizora rozpytywać o jego po- 

| wkrótce stał się on przedmiotem ogól- 
uwagi. Podniecony tem, opowiadał z zapa- 


tu maszynistów, dróżników 
rewizor powracał jak zwy» 


dróż 
1ej 
Mm: 
-— Tak, tak, miałem ciekawe, niezmiernie 
ciekawe wydarzenia. Przybyłem raz na pewną 
stacyę. Natychmiast wpadł mi w oczy wspa- 
niały powóz, zaprzężony w „trójkę“. Stangret 
ubrany był w liberyę i lakierki. Z przyjemno- 
ścią przypatrywałem się prześlicznym koniom. 
Na moje zapytanie, do kogo należy ten powóz, 
naczelnik stacyi odrzeki spokojnie: , 

— Powóz ten należy: do naszego maszyni- 
sty Iwana Petrowicza. 

"Spojrzałem surowo na naczelnika stacyi i 
zapytałem: 

— A więc zajmuje się wynajmowaniem 
powozów? To jest niedopuszczalne. Na to nie 
mogą zezwolić! 

Naczelnik stacyi uśmiechnął się i rzekł: 

-— Ależ on nie uprawia żadnego rzemia- 
sią. To jest jego własny powóz. Po ukończeniu 
swej pracy wraca nim do domu. Mówią, iż ten 
maszynista w jednym roku odłożył sobie 12 tys. 

„Naturalnie usunąłem go ze służby. Może 
być bez posady, gdy jeżdzi własnym powozem. 
Miałem jeszcze inne zdarzenie. Raz w nocy 
PCE na pewną stacyę. Przyjął mnie ja- 
kis urzędnik. 

.—— Gdzie jest naczelnik stacyi? 

-— Łaskawy pan bedzie musiał udać się 
do jego dóbr 
— Do jakich dóbr? 


— Do jego własnych. Dzisiaj właśnie jest 
poświęcenie, 


Okazało się, iź naczelnik stacyi kupił od: 


zbankrulowanego wiaściciela ziemskiego o- 
gromne dobra za pół miliona. Sumę tę zarobił 
sobie naczelnik stacyi w przeciągu półtora ro- 
ku, On sam oświadczył mi później: 

- — Pierwsze dwa miesiące byłem głupcem. 
Nie brałem nic. Lecz dzięki szefowi ruchu 
przyszedłem do rozumu. 


Na uroczystość poświęcenia przybylo, ja 


- się dowiedziałem później, wielu poważnych łu- 
dzi z calej gubernii. Był również marszałek 
szlachty, dwóch sędziów, omekirano nawet 
wicegubernatora. 

Gdy usunąłem ze służby naczelnika stacyi, 
ten oświadczył mi: 

— Postąpiłeś pan tak, jak panu nakazywał 
obowiązek. Na pańskiem miejscu uczyniłbyre 
to samo. Lecz teraz — tu wziął mnie poufale 
pod ramię i uśmiechnął się — teraz nie jesteś 


pan już moim przełożonym, teraz mogę pana. 


prosić, abyś pan mnie odwiedził. s 

Pojechałem z nim do jego dóbr. Co za 
wspaniały majątek! Dom miał 20 pokojów. Po- 
za domem ciągnął sie prześliczny ogród z o= 
gromnym stawem. 

— Zostań pan u nas chociaż ze dwa dni!t-— 
prosii mnie uprzejmie gospodarz. 

Jestem słabym, nędznym grzesznikiem i 
=- zostałem u niego przez dwa dni. Kuchnia 
była wspaniała! Podjadłem sobie i wypoczą- 
łem doskonale. | 
| — W lecie pojedziemy do Petersburga — 
oświadczyla mi żoną naczelnika stacyi — wyż; 
tam otworzyć salon, 


Niedługo potem "o n na wielka sta- 


eye, gdzie krzyżują się dwie linie. Naczelnik 
stacyi wogóle mnie nie przyjał. Lokaj jego w 


liberyi i w białych rękawiczkach oświadczył 
mi: 

-—_ Otrzymałem rozkaz nie przyjmowania 
rewizorów. Przy tych słowach oddał mi staran- 
nie zapieczętowany list. Mam rozkaz wręczyć 
ten list panu rewizorowi. 

Otworzyłem list. Byla to prośba o dymi- 
syę. 

Naczelnik staci był w tej chwili w swojej 
fabryce cukru, która kupił przed dwoma mie- 
siącami. 

Długo opowiadał rewizor. Skupieni dok 
niego różni tajni i rzeczywiści tajni aaa 
uchali uważnie, oburzeni i zdumieni zara» 
zem. 
Następnego dnia napłynął do minisieryum 
komunikaczi cały szsreg próśb, pod któremi 
podpisani byli panowie, którzy tak uważnie 
dzień przedtem słuchali rewizora. 
Wszyscy oni prosili o opróżnione stanowi- 
ska naczelników stacyj... 


Sainan 


Koalicyine nastroje względem Foki 
BEDA 
nagłe oziębienie 
mianujących się ę pi zjaciółmi Palski Rosyan, 


c 


nie aliśmy w ostat 


stosunku 


Już kilkakrot 
nich czasach na 


do naszych wy ;chodźców i pozostałych Pola- 
ków, którzy nie wzdyćhają już do rosyjskiego 
jarzma. Po Rosyi przyszła kole? na Anglię i 
Francyę a obecnie nastąpiła zmiana tonu w 


kwestyach polskich i i we Włoszech. „Corrie- 
re della Sera“, który tak niedawno przecież 
wyśpiewywał na czę ość Polaków hymny po- 


chwalne przetnodzi obeenie do pogróżek i p 
e. że los Polaków uzależniony jest 
zupelnośi 8a iego, A się Polacy z pod > 
boru 
i y 3 Pole zZ pod ae > 
dalszym ciągu okazywali lojal 
ność m rządu austryackiego. Po tej 
próbnej wycieczce, łagodnej  zreszią pod 
względem formy i wypowiedzianej z okazyi 
nowej książki włoskiej pod tytulem „La que- 
stione Polacca“, której autorem jest Giorgio 
d'Aeandia, należy spodziewać e dalszych 
wycieczek pióra naszego przyjaciela Luzza- 
tlego et consortes. 
W tym samym numerze Teete della 
Sera“ czytamy, że rodak nasz, Witold Olszew- 
ski, z Bolonii wydał po włosku napisaną 
ks iążkę pod tytułem „La Polonia nel passate e 
nell era presente (Polska w przeszłości i w 


chwili obecnej). 
ar dla Polki 


Dalgis r 


„Kur. Pozn.“ pisze: W pismach włoskich 
znajdujemy notatkę, pochodzącą z Szwajcaryi, 
że kardynał Mercier przesłał na ręce Komi- 
tetu Polskiego 50,000 franków jako dar swo- 
ich dyecezyan w Malines dla Polaków, do- 
tkniętych nieszezęściem wojny. 

Skądinąd potwierdzenia tej wiadomości 
niema. 


Aieka nag Polakami | ożgyni poddanymi.: 


Rada zjazdów pilskich wydała okólnik w 
sprawie kompeiencyi Wydziałów eo do pomo- 
cy Polakom-obecym poddanym. Z okólnika tege 
przytaczamy następujący ustęp: „Stosownie do 
porozumienia, zawartego między Wydziałami 
pomocy Polakom obcym poddanym, sfera dzia- 
ialności tych wydziałów przystosowana została 
do okręgów konsularnych amerykańskich, a 
mianowicie: Wydział petersburski roztacza: 0- 
piekę w guberniach: archangielskiej, kostrom- 
skiej, nowogrodzkiej, ołonieckiej, permskiej, 
petersburskiej, pskowskiej, wiackiej, wiieb- 
skiej, wołogodzkiej, liflandzkiej, estlandzkiej, 
kurlandzkiej. Wydział moskiewski roztacza 0 
piekę w guberniach: astrachańskiej, czerni- 
howskiej, 'kałuskiej, na Kaukazie, w obwodzie 
Dońskim, w gub. kazańskiej, riazańskiej, uime 
skiej, włodzimierskiej, orenburskiej, arłow= 
skiej, penzeńskiej, jarosławskiej, mińskiej, 
mohylewskiej, moskiewskiej, _ symbirskiej, 
tambowskiej, tulskiej, twerskiej, kurskiej, sa- 
marskiej, saratowskiej, | smoleńskiej, worene- 
skiej, oraz w guberniach Syberyi i Azyi środ- 
kowej. Wydział zaś odeski roztacza opiekę w 
guberniach: bessarabskiej, charkowskiej, eka- 
terynosławskiej, podolskiej, połiawskiej, tau- 
rydzkiej i wołyńskiej. Ponadto wydział w Pe- 
tersburgu interweniuje w prozumieniu z komi- 
syą przy R. Z. i Wydziałem wykonawczym u 
władz centralnych, a Wydział w Moskwie kón- 
centruja ogólną regestracyę obeych poddanych, 


przeprowadzając ją w swoim rejonie bezpo-. 


średnio, a w pozestałych za pośrednictwem 
Wydziałów w Petersburgu i Qdesie. 
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„Golos Rossii“ raz jeszcze powraca do o 
klepanego tematu o krzywdzeniu wygnańców 
rosyjskich przez polskich. Organ ten pisze mię- 
dzy innemi, co następuje: „Na ulicach Peters- 
burga ukazały się niewielkie grupy WSgNAŃ- 
ców-włościan rosyjskich z gubernii mińskiej. 


domo. Fakt jednak, iż są tutaj. Polskich, liten= 
skich, łotewskich i nawet żydaw skich wygnań- 
ców nigdzie nie widać — troszczą się o nich 
sietnie zorganizowane komi itety narodowe, 
rosyjskich włościan B niema komu ogrzać Í 
aleźli się oni na ulicy”. Dalej okazuje się z 
rtykułu, że istnieje speđyalne „Towarzystwo 
achodnio-rosyjskie' , ale samo nie może ono 
"ostać swemu skomplikowaneniu zadaniu. 
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jekawe, że o istnieniu towarzystwa lego niki | 
dotąd niczego nie więdzia a, (WATJ. 


Wygnańcy M na taeae. 

Gazety moskiewskie donoszą, że fala wy- 
gnańców polskich, powraeającyć ych do Moskwy 

z Rosyi środkowej, zwiększyła się, W ciągu o- 
statniego miesiąca przybyło do Moskwy 17,000 
xygnańców z prowineyi rosyjskiej, w tem 
1,000 ze środkowych gubernij państwa. Ten 
ponowny napływ wysiedieńców z prowincji 
do stolic tłómaczą tem, że na prowineyl odczu- 
wać się daje coraz wyraźniej brak pracy dla 
wygnańców, którzy nie są poprostu w stanie 
utrzymać się tam obeenie. W tych dniach ad- 
ministracya Moskwy zamierza przedsięwziąć 
środki dla usunięcia części wygnańców ze sto- 
cy. Organy polskie pytają, dokąd mają udać 
się teraz biedni wygnańcy, pędzeni jako nie- 
'olnicy średniowieczni z jednego miejsca na 
drugie? (WAT) 
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Przy iewi zatritych 


Wbrew zwyczajowi, przewodniczący na- 
rady do spraw wygnańców, książę Wołkońskij, 
mie dopuścił na ostatnie posiedzenie narady 
przedstawicieli prasy, ani rosyjskiej ani pol- 
j. Według oświadczenia Wołkańskiego, na- 

da zasiadać i obradować będzie nada! zaw- 
sze przy drzwiach zamkniętych. Pisma zasta- 

awiaja się nad treścią tego najnowszego ror 
la rosyjskiego, Etóre stara się ust- 
eroka publiczność od udziału w spra- 

wygnańców. (VAT) 


„Dień” donosi, że na ostałniem posiedze- 
niu ministrów omawiano projekt prawa o Wy- 
placie nalażności z kwitów rekwizycyjnych, 
wydanych ludności Kraju Zachodniego. Mibe 
nister skarbu wypowiedział się przeciw prze- 
prowadzeniu w drodze ustawodawczej tego 
projektu. Motywował on swe zdanie tem, iż 
wogóle kwity rekwizycyjne mają bardzo wąt- 
pliwa wartość i sprawdzić ja trudno, dlatego 
pożądanem jest, aby projekt ien przeszedł 
przez Dumę i nia wywołał narzekań na skarb. 
Mówiono też w radzie ministrów, że wogóle 
w sprawie tej panuje zupełny chaos. (WAT) 


£ 


Manewr z hynmami | polskimi. 


Rosyjskie ministeryum spraw wewnętrz- 
nych zdecydowało, jak stwierdzają dzienniki 
petersburskie, przed rozstrzygnięciem sprawy 
zniesienia ograniczeń dla Polaków skasować 
zakaz wykonywania Ww Rosyi trzech polskich 
hymnów narodowych: „Jeszcze Polska nie zgi- 
ne „Boże coś Polskę" I „Z dymem poża- 
rów”, Odnośny okólnik, zakazujący śpiewu 
i drukowania tych hymnów, na mocy którego 
nakładano kary adminstracyjne za wykonanie 
śpiewów narodowych polskich, nie został je- 
dnak dotąd formalnie odwołany. Positępow- 
sza część prasy rosyjskiej widzi w tem pewną 
nieszczerość władz petersburskich wobec Po- 
laków i jednocześnie potępia takie postępo- 
wanie, podczas gdy gazety prawicy wyrażają 
swe zadowolenie z, niego., (WAT.). 


WRO WZA 


Zakazany ujazd  koparatystów 


Pozwolenie na zwolnić zjazdu koopera- 
tystów. w Peterabiurgu będzie odroczone, gdyż, 
jak podkreśla „Rietz“, Stürmer zażądał całej 


Skąd wzięli się oni i jak się tu dostali, niewia: 
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RO TYRAWA ny Ró pysia zaa wet stoi a 


cwi 
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| rzucano Gdańszczanom zdradę stanu, z powo 


a 


korespondencyi w tej "sprawie i departament 
spolieyi sprawdza, jakie organizacye zamierza- 


ja uczestniczyć w zjeździe. (WAT.). 
Wstrzymanie likwidacyi gruntów 


Szereg gubernatorów rosyjskich zwrócił 
się do ministeryum” spraw wewnętrznych z- 


prośbą o wstrzymanie likwidacyi gruntów ob- - 


cych poddanych do chwili sprzętu zboża. Jakie. 
stanowisko żajmie ministeryum w tej sprawie, 
narazie jeszcze niewiadomo. 


| me | - a. i > 


"Skarga na. wice prezesa fumy. - 


Według doniesienia pism PE 
pp. Stachórską i Nikołajewa podaly skargę SĄ- 
dewą na wiceprezesa Dumy rosyjskiej, Warun. 
Sekreta, o nadużycie zaufania, popełnione w: 
stosunku do ich ajca, chorego umysłowo, które 
go wice-prezes był plenipotentem. Sprawa wy« 
wołuje w politycznych kołach stolicy n niezwykle 
¿vwe zainteresowanie, i i nabiera cechę sensie | 
syjnega skandalu. | | 
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Z Moskwy dochodzi wiadomość, że usta: a 
jene nmz SE szosą riezańską cysterny z galiz i 
benzyną zostały wysadzone w powietrze przez 
robotników. W ciagu kilku minut nastąpiła 
aksplozya 300,000 pudów nafty i benzyny, pœ 
czem owstał pożar, który ogarnął część przed > 
mieścia i W5 saa eaat aikoðy. 
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Blokada mocarstw centralnych przeż da 
glię nie należy do zjawisk, których „Korona 
polska nie widziała”. Dzieje Polski znają dwa 
wypadki podobnej — acz na malg skalę = 
blokady, zarządzonej przez Rzeczpospolitą 
przeciw nieprzyjacielowi. Oba wypadki za 
za panowania Zygmunta Augusta. 

Podczas przygołowań do wojny 6 Inflanty. 
w roku 1557. Zygmunt August za poradą ba». 
wiącego u jego boku księcia Albrechta (mae 
grabiego brandenburskiego, później. księcia 
pruskiego), zabronił kupcom gdańskim wszeł 
kiego wywozu zboźa, a równocześnie odeiął 
takie dowóz ladowy przez zakaz wywozu z 

Iitwy. Ażeby zakaz był skutecznym, wstrzy 
mano wogóle caly ruch okrętowy z portu gadar- 
skiego; obcym okrętom wolno było wjeżdżać 
do portu, ale wyjazd surowo byl Toa 
Gdańszczanie udali się do króla ze ski 
zatamowania calego ich handlu, król i gd Ę 
odpowiedział, że „salus Rei publicas“ konie Pay 
cznie tej ofiary wymaga. Co więcej: król zes © 
żądał od Gdańszczan, ażeby własnym kosztem = 
wybudowali dla państw A «flotę, któraby blo 
kadę Inflant skutecznie mogła przeprowadzić. 
„Gdańszczanie odpowiedzieli, że iski krok 
ściągnąlby na nich zarzut nieprzyjaznego dzia» 
łania przeciwko innym miastom portowym, w. 

szczególności przeciwko Lubece, utrzymującej 
znaczny handel z Iniiantami. Ale król znalazł 
i na to sposób, bo polecił im, by uzbrojenie 
floty przeprowadzili nie we własnem, ale wo- 
królewskiem imieniu. Admirałem tej pier > 
| wszej polskiej floty wojennej zamianował król 
| Tomasza Serbina z Elbląga. 

Nie wiadomo, jakia powodzenie miała 
blokada, ale widocznie wyrządziła neutralne» 
mu handlowi znaczne szkody. Kiedy bowiem 
w kilka miesięcy później wojsko litewskie pod 
wodzą Radziwiłła Rudego, a koronne pod woe- 
dzą Mikołaja Mieleckiego, ruszyło na wyprawę, 
a Inflanty zwróciły się do Stanów niemieckich 
o pomoc, jedna tylko Lubeka dała przychylną 
odpowiedź. Było to więc widocznie SONEL a zB 
blokadę. 

Drugi wypadek blokady zdarzył się WB. 
dwa łata później. Od czasu pierwszej blokady. 
stosunek Gdańska de Rzeczypospolitej i króla 
bardzo się popsuł. Na sejmie w Lublinie zee. 


du, że ostentacyjnie, jako swego zastępoę,. 
wysłali na sejm zostającego pod 4 zutem : 
zdrady burmistrza Klefełda. Król konsekwen 
tnie starał się ukrócić przywileje morskie: 
Gdańska, ażeby „dominium maris Baltici" zee 
chować w całości dla Rzeczypospolitej. , Krół 
wynajął piratów, władzom portowym w Gdań- 
sku odebrał nad nimi jurysdykcyę i polecił 
im przeszkadzać każdemu handlowi z Moskwą, 
przeciwko której przygotowywał wyprawę. Às 
le każda szkoda, wyrządzona przez piratów ob- 
eym okrętom, odbijała się na Gdańsku, be 
obee potencye mściły się na gdańskich okre 
tach, uważając je — zresztą słusznie — za 
polskie. Przytem piraci, uwolnieni od miejste 
wej jurysdykcyi, także w mieście sy. = 
się wybryków, ba, nawet wręcz rabunków. Rós 
da gdańska, nie oglądając się na króla, kaza 

kilkunastu piratów, schwytanych na rabunie 
ściąć. 


Wywołało to ze strony Rzeczypospalił 
ciężkie reprasya. Przedawszystkiem zabr 
król miastu utrzymywania własnego woj 
dla obrony miejskiego handlu, Zrożumiane ` 
Polsce, że związek miasta z państwem sta 
sią musi ściślejszym ł energicznie przyst 
ny do odebrania uzurpowanych przez m 
przywilejów. Na wniosek kujawskiego biskup 
Karnkowskiego, osobna komisya zbadać mi 

te stosunki. Ale Gdańszczanie —- którzy. cbi 
wiali się także prześladowań religijnych m 
„aśmialili się nie wpuścić komisył da mia 
„Na sejmie w Lublinis, do którego WBKU 
niełaski Gdańszczan nie przypuszczono, wł 
czonc im sprawę a zdradę stanu, bani i 
ruszenie prawa międzynarodow > 5 
_ Oskarżenie zwróciło się imiennie gro 
ciwko burmistrzowi Kleteldowi i cziorem $ 
warzyszom. Dnia 12 sierpnia 1569 roku mapi i 


bisku Karkowski ; na ze sprawa dde: się do roku 1520, gdy wre- | oo oo 
i "ma do: ‘Gdańska. dla prze- | szele reprezentanci miasta na sejmie publi- | p EE 
wadzi ha. ia w oskarżeni "cznie króla .przeprosili, „poczem miasto przy- | - l . | > g 

a nadal w więzieniu. | jete zostało mów-do łaski. W kilka miesięcy.| =>  npeamawnnAt nina 5 
udnia -stónęła komisya bez prze- | później uwolniono aktem łaski królewskiej. ap. WYSZCZEGÓLNIENIE 28 
cie. Pó długich pertraktacyach resztowanych. Gdąńszczan z wiezięnia. . | RE E 
Tile isya nową ustawę miejską (sta- |. Takim był za czasów Najjaśniejszej. Rze: 

jacoviana),  uregulowala stosunek czypospolitej przebieg waż i drugiej blo- 

] do króla, a przedewszystkiem przyzna- |. kady. . 
lowi. pene: „dominium maris“, Gdań- „Czas”, Są, 

e ni bo uznać” ak statutu Da a 
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. Przemysł przetworów zwierzęcych: 
- Część wyjaśniona š 


ade, dotyczące. statystyki kolejowej i 
| celnej. 
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fajac, iż młody statystyk, jako kierownik 
P- | wydawnictwa był dokładny w pracy i logi- |. 

. | czny we wnioskach. Dla większości poda- | 
nych w pracy grup towarowych zbadane 
| -zostały dwa okresy trzechletnie w odstępie 
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twórczego, a astapuląnei ak „bać 


dają:wyraźnego, ogólnego, porównawczego chwytnych nici gospodarczych (po za cłami 


7 dniem 1go pca 


będzie PRZENIESIONY 
do pał. W.W.P. Branickich 


Nowy Swiat 16. 


W Miedzielg, dnia 7 maja, 
o godz. 1 po południu l | 
przy ulicy Piotrkowskiej 86 (dom Siemensa) 


Juliji MemQdleisCRCWI | 
Wystawa otwarta codziennie od godz. 10 do 7 wiecz. 


Polecam na 


zostanie 


otwarta: 


ŁY 


iose 


na zamówienie 
à podług ostatnich modeli 


m 


polecas najnowsze fasony zagra- 


Warzawa, Nowy Swiat 84, 


iczne, oraz przyjmuje do prania 

prasowania kapelusze słomko- 
we i iilcowe. 

Geny najniższe. 


"Telefon 10-83 


CELI); wzw 
ZISE TARRAA 


rsi 


Gena I klasy 


= Kaucyonowana kolekta główna 


Heymann Lipstadt, Hamburg 


już obecnie przyjmuje zamówienia na 


Mk 10,— 14 WSZYS | 
Plan na żądanie bezpłatnie. 
Najtańsze źródło dla handlujących 


rie PRZENIESIONY 


i pośredników! 


Kupno i sprzedaż dowodów lateryjnych. | 
Własny rachunek w Banku Północno-Niemieckim 
w Hamburgu, Wpłaty uskuteczniać można przez 

pocztą, lub też za pośrednictwem Osthanku. 
Adres telegraficzny: Losehandel- Hamburg. 

Referencyj udziela: Generalna Dyrekcya 

Hiamburskiej Loteryt Państwowej. 


PPEPEDDTTTTEZEZ) 
WOPODPOCTTKE LL E 


e 


a jarska 


| przyjmuje zamówienia na flanco- 
wanie, szczepienie drzewek, Oraz 
wszelkie roboty w zakres ogro- ji 


arszaw 


a 


i 


rólest! 


wóz, przewóz 


E 


przed 


A 


1) o godz. 10 


2) 


4) 1 sofę. 


„ Akuszerka 
Marya Kubicka przyjmuje. Łódź, 
Fiotrkowska 197 m. 8. 382—6-1 


ODT cz 


z 


. Akuszerka przyjmuje. Piotr- 
kowska 223 m, 25. 
371-—25-1 


Conversation frangaise. On 
cherche deux personnes pour 
camplet Andrzeja 17—16. 

308—3-1 


PRZED A 


. Potrzebny wspólnik do ma» 
jątku ziemskiego 20-włókowego, 
położonego blisko miasta i kolei. 
z kapitałem rb. 4,00 do 5,000. 
Świadomość fachu nie wymagał- 
na Wiadomość, ul. Benedykta 
Si, restauracya A, Sroczyńskiego. 

48U—2-1 


towarów dla eksportu | 


jakoteż do okupowanych miejscowości 


7a Polskiego 


włącznie z załatwieniem formalnosci cłowych 
i granicznych, przejściowe zamagazynowanie, 
interwencyg w osiągnięciu zezwolenia na przy- 
lub wywóz przyjmuje firma 


jakoteż ponownie już otwarte zastępstwa 
w Szczakowej (Granicy) 
„u Nadbrzeziu (Sandomierz) 
stacya portowa Wisły. 
Z korespondencyą i zapytaniami uprasza się 
do Krakowa lub Szczakowej. 


Dnia 5 maja sprzedam przez liytacyę: 
południem z mieszkania 
p. Templa Leizera (Dzielna 5) i 

l) Kasę ogniotrwata, 
kredens z pexoju jadalneto, 
3) Dwanaście krzeseł ehitych skóra, 


2) o godz. 11 przed południem, z mieszkania 
Bornsteina leka (Pasaż Szulca 21) > 


1) 2 szafy, 2) soię. 
Łódź, dnia 4 maja 1916 r, 


GORACO EP KO EPEE EO ET OPS ET O PYTA BET YZ EE YO YO EYE, 
il 
t n 
i i 
j A 
f 
H 
tł 
ej 
r 
l 
j 
H 


WOoOPoeosBenatorslaa Nr. | 
Wydaje zdrowe, tanie | smaczię obiady | kolacye jarskie. 


Codziennie świeża: śmietanka, śmietana, głlikie | kwaśne 
mieko, maślanka, ser, twarog, jaja Świeże | gotowane. 
Ceny miskieTii 


© 


; krakowie 


119—1-1 
wracać 


401—11 E 


udde, 


wykonawca licytacyjny. 


Ważne dla pp. Fryzyerówi 
Szampion w najlepszym gatunku 
nabyć można jedynie, Cegielniana 
62, w zakładzie fryzyerskim. 


Podczas pochodu w dniu 
3 maja, zgubiłam Mk. 50 i Rb 2 
srebrem oraz książkę ze zgier- 
skiej kasy oszczędnościowej na 
imię Antoniego Worna, obrączkę 
ślubną i drobiazgi. Łaskawy zna- 
lazca zechce zwrócić za wyna» 
grodzeniem: Luizy:S6 m. 23. 
405— 1-1 


EPEE ĘĄ EA OAZA 


Poszukuję panny inteligentnej 
i obeznanej z gospodarstwem, do 
dwojga dzieci Szczegółowy adres 
w Administracyi „Godziny Pol- 
ski, Łódź, Piotrkowska 86. 
AI6—2-1 


Torebkę damską i laskę 
znaleziono na ulicy Piotrkowskiej 
w dniu 3 maja. Do odebrania w 
Administracyi „Godziny Polski" 
Łódź, Piotrkowska 86, 


Ceny miskiet!t 


„| Rzgowska Nr. 2 m. ib, front. 


3, 


u Borzykowskiego, 
Łódź, Konstantynowska > > 
412—2. 


LJ 


Mieszkania: 1 


2 


AUF 


p: 


E 


Poszukuję miejsca: gospo- 
dyni, zarządzającej, ekpedyentki 
lub innego zajęcia. Oferty dla 
«¿doling? Godzina Polski, Cmieł- 

187—1-1 


Potrzebni ziolni czeladnicy 
szewscy na robotę damską i dzie- 


cinną. Abramowicz, Podrzeczna. OZONOWA 


15. 40211 


Solidna, lat średnich osoha 
poszukuje zarządu domem 
na wsi lub w mieście, moźe za- 
opiekować się dziećmi lub osobą 
chorą. Warszawa, Litewska 1i 
m .21. 183—3-1. 


De wynajęcia 2 pokoje ume- 
blowane z wszelkiemi wygodami, 
„| oddzielne wejścia, front, ll piętro. 
Łódź, Rozwadowska 6, Bonia. 


ARAB] 


Rewery do sprzedania, ulica 


IB9—201, 


| 


dŁaskiem. |. 

pokój z kuchnią 80 rb., 
pokoje z kuchnią 120 rb. za sezon. 
bas, Świeże powietrze. tenie produkta: sfiażywcze. 


„Łask, 


w sprzedaży detalicznej 


Jh HEJA 


dnictwa wchodzące 


y 4 
an Gębalski, 
Pabianice, Nowe Miasta 
ul. Niemiecka Nr. 9. 


Poszukiwane 


umeblowane mieszkanie, 


i Nowego Światu 
lub Filharmonii. 370-541 
Oferty pod „60% w admi- 
ret mrri G dzi 1) We A 
mSracyi „UOCZINY , FBL 
szawa, Chmielna 10. 
A79—5-3 


388-—3-1 


> za. hektolitr. 


Mieszkamie, składające się z 
trzech pokoi, z umeblowaniem 
i elektrycznemm oświetleniem po- 
szukiwane w centrum Warszawy. 
Łaskawe oferty pod „Mieszkanie 
umeblowane” w administracyi „CGo- 
dziny”, Warszawa, Chmielna 10. 
380-—5.1 


Dowód N 18989 Oddziału 
Warszawskiego Akcylnego Towa- 
rzystwa Pożyczkowego, Pasaż Me- 
jera Ne 11, zaginął, Zastrzeżenie 
zrobione. 322—1-1 


Poszukuję jakiegokolwiek 
zajęcia: woźnego, lokaja, lub t 
p. Pozostaję bez środków do ży- 
cia, Posiadam chlubne świadectwa. 
A. Paczkowski, 
m. 6. i 


Senatorska Ne Lila 
290—13..1 


, Rodzina francuzka przyjmu-| mem 
je uczni na stancyę. Bliższe wia- 


domości u W-go_ Jozefa Schiera, 
ul. Piotrkowska Nr. 130. 
| 410—1-1 


ra Górarówskiego. 


po najniższej cenie 


Na letnisk 


pod Tomaszowem | 


willę i mieszkania oddzielne do wynającia 
Wiadomość w Administracyi dóbr Tomaszowskich w Ujeździe 
j ezta Tomaszów Rawski) oe W lub w kancelaryi zarządu w 


maszowie, we środy od gadz. 3 


z Berlina, Ghemnitz, Drezna, Frankfurtu n/M, 
Goblenz, Lipska, Monachium, Plauen, Relchenber 
| ga Pod 


Powszechne Hiro Ekopelycyjie 


Osias Balicer 

Berlin N. W, AltrMoabit 15, 
hadt (Krótka 5), Warszawa (Wierz- 
bowa 8a), Skalmierzyce - Kalisz, 
Berhy Pruskie-Częstachowa, Kato- 
wice G./5zl, Sosnowiec, Toruń- 
Aleksandrów pogran., Szczakowa, 

Granica. 


kiego rodzaju, jako obcinki intro- 
ligatorskie i drukarskie, odpadki 
tekturowe, stare gilzy papierowe 
5 p. nabywam pa cenach dg- 
Brysa. Łask. oferty, lub adres, 
proszę złożyć w eksped. nin. pism. 
pod lt „F. F. 1005, 495-—43-1 


Potrzebny człowiek do 
gospodarstwa. . UL Orla Nr. 9, u 
stróża. j "za 


B80—2-1 


Zaginął paszport niemiecki, 
wydany w Łodzi na imię Stefa- 
nii Rydygier. 39911 


Zawiuół 


poc niemiecki, 
wydany w 


USZYTE, 2 zaświąd- 


{czenia patentowe i 2 przepustki 


na imię Józeła Gasia.  335-—-1.] 


Zagiuął paszpori niemiecki, 
wydany w Łódzi na imię Teoso- 
śli—1.1 


Polecam losy ostatnia] 


| na 220 Volt, ; 
Oferty: Rzeźnia Miejska, Inżynierska Nr. 1. ( 


warszawy i Łodzi 
wraz z eleniem na granicy. c 
Najszybsza dostawa. -=-= Obsługa fachowa. 


Ubezpieczemie transporiów 
łącznie z ubezpieczeniem od kradzieży I strat wojennych. 


Kierownik w Łodzi: Hipolit Wroneberg. 


Odpadki papłerowe wszeł- | 


klasy 347 lotaryl | 
£10—1-1 


e 


po południu. 3543] 


32131 


BRASCH & ROTRENŃSTEIK 
Berliin N. W. blnsburgerstr 2% 
Hamburg, Brema, Frankfort n/M. 
Lipsk, Drezno, Monachium, © 
Wiedeń, Tetschen n/E., Amsterdam, 
Rotterdam, Vlissingen, Oldenzaal, 
Nowy Jork. T 


Zaginął Eon niensiacki, 
wydany w f 


dzi na imię Ludwie 
ka Rojek. | 86811 


Zaginął paszport niemisck 
wydany w Łodzi na imię Włady 
sława Michalaka. o aiil 


Zaginął paszy ri niemi x 
wydany w Łodzi na imię Mozżem 
Markowicza. Eo 


Zaginął paszport niemi 
Wan w ARE wa, dz 
KIEgO, Ma mig Maryaniy Donda 


Zaginął paszport niemie k 
wydany w £odzi na imi 
Ożarowskiej. „o 


Zaginął paszport niemieck, 
wydany w Łodzi na imię la 
Nizner. e 


